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wielki film 

merski 
ilustrujący wstrząsająae przygody bohaterskiego poławiacza 

pereł, który znalazł się na zbuntowanym statku p. t. 

BUNT ZAŁOGI 
film porywający grozą i realizmem scen morskich. 

PIOTRKOWSKI 
W rolach głównych: DIANA GIBSON i · JOHN WAYNE 

Popol. o godz. 3 Dla Ciebie Senorito 

Ad.res Redakcji i Adm. Pietrkow Tiyb. Słowacki81JO 18 tel. 10·21. Drukarni 10·65. 
Za te.kat ak. 2 - 1 odpowiada Wacław G~lorowski. W-wa, Widok 21, druk .• Matador• 
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mieszkańcom obleionei koncesji ·w Tienlsinie 
Stan~ ZJedn. groza ra9stapieniem przecillJ Japonii 

HONGKONG. Sytuacja apro- aa, jaręn, jaj. IAadnołl jest za- gielskiej milicji ochotnłczeJ:m: 
wbacyjna w blokowanej konce9ji opat.nona w mięso mrołone 11 c:hło by byli w pogotowiu naty • 

przywo!fc na teren koncesji za. I gu zostały wzmocnione, wyzna­
pas świe!ych jarzyn i owoców. czono specjalne patrole lotne, do­

w Tientsinie nadal nę posanu. dni. lees ten upas aybko lłę wy stowego sławienia sic w razie za 
· Blokadę wykonywa się nawet o- c:zerpuje. W7eaerpano r6wniei za- rądzenia mobilizacji. 

zorujące 1V)'brzeże. 

NIEPOKOJ W HONGKONGU. 
strzej Jlii dot11d. Japo6czyc7 W7• pas konserw w •klepach, w ezpi- W ciągu wczorajszego przed• 
słali na rzekę specjalne ścigacze talach nie tylko cywllnyc:b, lecz południa po raz pierwszy od 
patrolowe, kt6re poddaJ1t kaidy i wojskowych brabje nłezbęd- czasu ogłoszenia blokady samo 
statek drobiazgowej rewizjL nyeh produktów. ch6d ciężarowy eskortowany 

HONGKONG. Zaostrzenie sy­
tuacji w Tientsinie wywołało ;sil­
ny niepokój w Hongkongu. Gar­
nizon miasta oraz stacjonowana 
tam flota czynią śpieszne przygo 
towania obronne. Wszystkie poste 
runki wzdłuż wybrzeża Hongkon 

Wczoraj angielskie okręty wo­
jenne wypłynęły na morze. Przez 
całą noc odbywało się sprawcha­
nie sprawności reflektorów i pun 
któw obrony przeciwlotniczej. 
STANOWISKO STANOW ZJED­W rezultacie dow6z artrkał6w Agencja Reutera donosi z przez odddał wojsk brytyjskich 

żywności prawie ustał. Na terenie Tientsinu: władze koncesji bry przejechał barykady niezałrzy• 
anglelsldej I francuskiej koncesji tyjaklej wezwały członków ano mywany przez Japończyków, 

NOCZONYCH. 

nie motu ołn)omai łwlełego mię ----------------------------~------
HONGKONG. W politycznycli 

kołach Hongkongu zwrócono szc•e 
gólną uwagę na artykuł „New -
York Times'a", precyzujący stano 
wisko Ameryki w obecnym kon­
flikcie. Dziennik podkreśla, ie 
Stany Zjednoczone pomimo ie 
nie posiadają ną Dalekim Wscho­
chie lub w Chinach ani koncesyj, 
ani kolonij, jak Francja lub An­
glia, nie mogą obojętnie przyglą 
dac się wypadkom rozgrywają­
cym się w Chinach. Tymbardziej, 
że wypadki te, zbiegające się s wy 
darzeniami w Europie, podkopują 
podwaliny bezpieczeństwa i poko 

Rokowania w Mosnrle. 
Od anegu tygodni ~wat 

tJG. europe;skłc1& kół politycz 
1'fłC1' akupia łię na Nkowa„ 
nioch, prowadzonych pne.i 
'.Anglię • Roa;q o .zawcircie U• 
kłodu wojskowego o wzajem 
rr-eJ pomocy na wypadek wo; 
ny. P~ebieg „okowa1\ tntl­
many ;est w tajemnicit ł t'&CJ• 
wet prasa an.giel8ka, zwykle 
dobrze poinformowana o 
tym, co robi jej rzqd, nie u­
mM wyjtińtić, dlaczegQ pne 
ciągną się tak dlugo. 

A•glia podjęła rokot.oanła 
z Sowietami 10 dużej mierze 
pod presjq swej opinił pu-
bli~ej, ktÓTo pragnie 

„'front pokoju" uzupełni~ 
p,..zylqczeniem doń Roa;i. Dla 
dyplomacji rosyjakiej ltwa­
rzyla się przez to pomyilM 
koniunktura, kt6rq ona za 
pewne usiłuje zanadto · tDfl~ 
korzystać. Ale nawet nłe zna 
jqc przebiegu rokowań, mo­
żna się spodziewać, te za­
kończą się one pozyt!l1D"ie, 
bo to leży przede WSZJ.1.stlcim 
w in.teTesie Rosjł. 

Na wypadek wojny :i Niem 
cami Rosja w żadnitm wypad 
ku nie może się zachować 
neutralnie i obojętnie. Gdy 
by z takiej wojny Niem­
cy wyszły zwycięsko, celem 
ich następneu'! ataku; ~ył(.iey ·' 
Rosja ~ to wiedzq ~szysq1 i 
widzą też w Moskwie. Stqd 
prosta konsekwencja, że .Ro­
sja nie,, może dopuścić do Z1DJ1 
ęięstwa niemieckiego, 

Drugi wzgl{łd to fakt, ii 1D 
przyszlej wojnie z Niemcami 
jeq~ym z ;e; teTeriów będzie 
Baltyk. Opanowanie tego mo 
rza · przez Niemcy byłoby 
wielkq . klęską ·Rosji. 1 temu 
też Rosja musi aię przecłwłta 
w~~ a że .w Mosk~ie to „ozu­
młejq, ·dowodzi fakt, iż gdy 
gro.ził konflikt w '"4rcu, flo­
ta 1'0$71jaka plynęąi do WJJ&p 
Alandzkich, by 4ta1J.qć tam 
prze{! flotą niemiecką. 

Zawt,trcfe urd?~~ti"z Angtłq 
le!tJ więc na lin.ff najżywot-
~szyeh ~~tnucSW. mą* 

Niemcr wrkupili 
· ·· ~ały . iapas rumuńsJdej . ps~enicy 

LONDYN . . Duże · Wt"aienielnicy, stallOWiący nadwyikę pne Niemcy kupiły powyższą i" 
wywołała wiadomość, ołlrzyma... zna.a.oną na eikspoirt. lość psz.enicy na pniu, jeszcze 
na u. ~ednictwero. giełdy lon iued iiniwami. płacąc nie towa 
dyńs!Qej„ li Niemcy ukupiły Zapas ten wynosi dk. 600 rami., jak to ciyniłv dotvrhe7.aiS, 
już w Rumunii cały za.pas psze, tys. ton. lecz gotóW'ką. 

Marzenia, które sie nie spełnią 
Hitlerowcy czekają z utęsknieniem wjazdu „Fuhrera" do Gdańska 

GDAASK. Z okazji 6-ej Gda6.ska ostatnia Ina jeg<> sa, szc:ególnieJsngo .C?) wyrartu, 
rocznicy objęcia władzy przez modzid.nej państwowości, na- ponieważ w dniu tym gaulei~r 
narodowych socjalistów ,naczel rzuconej mu swego czasu przez Forster odda w ręce jego, jako 
ny redaktor „Da.nziger Vorpo- Traktat Wersalski wodza wielkich Niemiec, nową 
sten" p. Zal'Ske opublikował W zakończeniu artyikułu p. część wielkich Niemiec, będącą 
artykuł w którym twierd.7.i ni. Z:..rske pi.si:te, że „wjazd Adolfa już obecnie pod względem ide­
in. ie ~aśnie w tym dniu hi- Hiitltta do Gda69ka w dni.u je• I ologicznym częścia składową 
st~cznym rozpoczyna. si~ dla go wy:u„olenia n.a.bierze tytn IIJ,ej Rzeszy". 

Zatonięcie „Phoenix'' spowodowane eksplozją 
Dotychczas łodzi ńie wydobyto 

P ARYż. ;w ~btowiec I wirowania łodzi podwodinej na I umożliwić nurkom dotarci~ do 
francuski~j 1DM)"ll8!l'ki wojennej mniejszą głębił, by w ten sposób łodzi podwodnej. 
- uczestnik twi.aeń e-skad·ry 

ju światowego. · · 

Smierł 
za szpiegostwo 

W dniu 1.6 b. m. na roz.praiwie 
doraź,nej Wojskowego Sądu o­
k.r;ęgowego w Krakowie Z01Stał 
skaa.any na kaxę śmierci kano­
nier rezerwy Alfons Kiitizinger 
za :z..brodnię szoie~ostwa 1).2 

rzecz Niemiec. 

Piorun w kościele 
poranił 37 os6b 

WILNO. Do kościoła para­
fiainego w Klariyszka.ch w cza­
sie nabożeństwa w.pa& pianm, 
który pcraz-if 37 osób. Wypad" 1 

ków śmiertelnych nie było. 

~~~:~~ z poparzonvcb robotników poniosło śmiert 
;ego %łożyli raport, uwierający Przerażające skutki groźnego wybuchu benzyny 
obs~ae,e wyp~dków ~y f b kl · 
szących żaton1~c1u „Phoenix a • W 8 ryce eJU 
Według spostrzeżeń .~ilotów W.czoraj o gooz. 16-ej min. 30 Na miejsce wypadku przY:hY• blowania. · 

,wodnopfartowca, !' chwih za.nu, przy ul. Milej 50, w Warsuwie ły dwa plutony l..go od.działu Na miejsce przybył sę'<hi.a 
·nania się „Phoen~~f •~~~u w wytwórni kleju „He.n, Dux", straży ogniowej. Strażacy, pod śledczy, lcierowndlk S~go komis. 
w pbbli.żu ·ło?zi pvuYIOWlCJ t>O Henry.ka Gu:rfi.nik:la, nastąpił wy kieruin&.iem kpt. Drożdiżyńskie i pTZedstawioiele Urzędu Sleclae 
wśtał siany Wtt', ·~ ~eda, któ buch. W jednej chwili buchnę• go. przystąpili do akcji raitu~o go. Z przeprowaid~onego śledz• 
rą łódi pÓd'W?C'na miała ~łne ły płomienie z wytwórni, miesz- wej i w ciągu pół godmny pozai~ twa wy.n.i.ka. Że w wytwórni 
lić, nie opu§c1ła ~ł!!\1. Z fak czącej się w prawej oficyinie . w ugasili. W spalonej wytwórni przelewaina była z beczki żelaz• 
łów ty-eh rzeczcnmawcy W'!'tos'l:u suterenie. Niez.włoc:mie po wy• znaleziono zwęglone zwłoki 17• nej benzyna do baniek. P:rawdo 
jł, że w cusi~ mnunan1.a stę buchu, wy'biegli z wytwórni letniej Felicji Szenkierówny (Pa podobnie w czasie tej czyl1llll0Ści 
porostał otwarty jeden !! lu/k6~ Gurfinikiel i syn jego Dawid, wia 28), robotnicy. Przybył rów ktoś musłał uipaJ.ić pa.pi&ósa 
W%ględnie, ., ie wewne)trz łodzi obaj bardzo cięźtko popaneni. nie% lekairz Pogotowja, któo/ lub też w pobliżu znajdowała 
. pOdwodnej n.ast~ił wybuclt. P.o kilku minutach wybiegł rów przewiózł Birenbauma w stanie się masz)'lllka, względnie piecyk. 

niei 28..Jetni Jankiel Bircnbaum ciężkim d.o ~zpita:la ŚW· Ducha, Od nagromadzonych gazów ben 
- W$%e1kie. prót;y podniesienia (Twarda 60), robotnik, na któ• gdzie po kilku godzinach zrnaTł. zynorwych, nastąpił wybucli • . ' 
łód:i \)O<łwodnej dotychczas nie rvm ub.ranie było jui: spalone. Płomienie przedostały się z su · · :cść <? stras=n~ wroa~ 
dały rezultatu• gdyż za kaidym Na<lhiegli lokatorzy ugasili wor tereny przez okno do Parterowe rozeszła stę po całe1 dzielnu:y, 
razem zerwały $i~ liny 'stailowe. ka.mi str:z~pki palącego się ubrĄ go mies:.t1kania Kiwy Dyksztaj~ I !!roma.dząt:: -na miej.scu wy1padku 

. ~ MeCPic ,amiar wmane.- nia.. na, gdzie spaliło się c!ęść uinw tłumy przechodmów~ „ 

Wkrótce w Czarac.h świetna komedia p.t. „WESOŁY ORDYNANS" 
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Tysiące· 

".W jednym z pism parysldch lje bowiem wszystko, co się dzie 
pojawił się sensacyjny artykuł je w kraju jego przyszłego wro-
1> metodach pracy szpiegów nie- ga: jak wyglądają techniczne 
mieckich we Franćji. narzędzia wojskow.e, gdzie i w 

Autor artykułu zaznacza na jakiej ilości magazynuje się ty­
. wstępie, że pewna część uchodź wność, i jakie panują nastroje 
ców z Niemiec pracuje na rzecz wśród robotników pracujących 
,wywiadu niemieckiego. Jedni są dla obrony narodowej. 
zmuszeni do tego z obawy, aby Aby zdobyć wszystlde te wia 
nie wyrządzono nic złego ich domości, wywiad niemiecki mu­
.krewnym pozostałym w Niem- si zatrudniać tysiące ludzi, i z te 
czech; są tacy, których nakłoni go względu nie pogardza nawet 
ła do tej prac_y łatwość zarobku emigrantami politycznymi. W 
oraz tacy, którzy pragną przypo danej chwili to zachodnich mo­
dobać się obecnym właqcom carstwach pracuje 30000 szpie­
Trzeciej 1tzeszy, aby móc wróclć g6w, z czego 20000 to kóbłety. 
do Niemiec. Nie jest sprawą przypadku, że 
Uchodźcy ci wykonują drugo- pracuje więcej kobiet niż męż­

rzędną pracę. Obserwują ruchy czyzn. Niemcy wolą bowiem ko­
wojsk, nastroje wśród ludności, rzystać z usług kobiet. Przede 
a szczególnie wszelkiego rodza- wszystkim dlatego, że mniej im 
ju zjawiska życia gospodarcze- płacą, poza tym kobiety mogą ła 
go. Wywiad niemiecki interes-.i- twiej zadawać wszelkiego rodza 

'• ZGRUBIENIA SKORY . 
!««l.AWIO\.._ ~C:i':~~'~ 

ju pytania, nie budząc podejrze 
nia, a wreszcie kobletę łatwiej 
namówić, aby przystąpiła do pra 
cy W· wywiadzie, ponieważ nie 
zdaje sobie tak jasno sprawy z 
jej niebezpieczeństwa. 

Przed kilkoma dniami zaare­
sztowano we Francji azpiega nie 
mieckiego, który przyznał się, 
że miał to Paryżu 9 pomocnikóto 

i że każdy z nich korzystał z 
uslug 20 kobiet. Ponieważ każda. 
z tych 180 kobiet byla to kon­
takcie conajmniej z jednym woj 
skowym, można sobie wyobrazić 
il'e informacji zdobył szpieg . 

Niemiecki wywiad we Fran­
cji jest doskonale zorganizowa­
ny. Posiada on 6 sekcji i na czele 
każdej z nich stoi specjalista. 
Pierwsza z nich zajmuje się ob­
serwowaniem koszar, portów i 
tych wszystkich miejsc, gdzie 
jest skoncentrowane wojsko. 
Pod pieczą sekcji Nr. 2 znajdują 
się koleje, liotele, restautacje, 
i kawiarnie (w sekcji tej pracu­
ją przeważnie kobiety). Sekcja 
Nr. 3 interesuje się flotą mor­
ską i' portami. Sekcja Nr. 4 sy­
tuacją gospodarczą. Informacje 
zdobywane przez· nią posiadają 
kolosalne znaczenie dla Niemiec 
i z tego względu zatrudnia się w 
niej mnóstwo ludzi. Współpraco 
wnicy sekcji Nr. 5 pracują wśród 
dyplomatów i polityków .. Sekcja 
Nr 6 obserwuje emigrantów po­
litycznych l jej współpracowni­
cy pracują w. porozumieniu z Ge 
stapo i ministerstwem propagan 
dy. 

:WskuteJt obęcnej sytuacjl po-

------·----111----------
a ia zaiśC w 1=-entsiniel 

Sensacyjny przebieg rozmowy japońskiego min. spr. zagr. 
Arito z ambasadorem brytyjskim w Tokio 

LONDYN. Pasa alllgi.elska I roalmowie z ambasadorem bry" kalny o.raz di1cwadowmia tego 
donosi z Tokio, Że ja.pońśki mi" I tyjsk.im w T oikio sir Robertem incydentu. 
nil9tcir spraw zagranicmych Ari Gmiigi.e gotowość traktowania Według ,,Daily Tel~aph" 
ta wyirazil w przeszło godzinnej incydentu w Tientsiniie jako lo- ambasac:lor angielski pnedłoi.yć 

• ew WfiF *"' : MM miał ja!Pońskiemu minist:roWi 
DONT neczvwłśde ZE BO W spraw za:g:rankzmych projekt .roz DINOL naUepsza PASTA do . . wiązania konfliktu 

rozmów moskiewskich 
utrzymywany jest w ścisłej dyskrecji 

Francji w Maroku. wa ta 'cla 11łl) slokalłtmra~ i ~ 
dzie załatwiona w pła~. lo. 
kalnej. · 

Smiertelne 
strzalr przez okno 
LONDYN ,,Exchange T ele" 

graph" donosi s Jeroz.oli:my, ie 
w pobliżu Tyberiady_ nieznani 
siprawq oddali do Olkien pewne 
go domu kilka srtraałów zabija• 
jąc: 'PftY tym dwóch męi.aym 
orM jedną ikobi~. Dwoje d:zie 
ci i jeden m~ zostali cit" 
iko rainoi. 

W kÓmuni'kacie of"Jtjalnym 
nie ~cgóilniono, c:.y ofiary 
urn.a.obu były żyd~ C%Y tci 
Arabami. I I ( t. I 

-------------------

1 
Na widowni I 

!!_olitgcznei 
NOMINACJA NOWYCH 

BISKUPOW 
Ka. Nuncjusz przed swym nledaw 

nym wyjazdem do Włoch odwieclzll 
pp. premiera i min. Becka. Prą· 
puszczano, ie rozmawiał w sprawie 
og-ólnej konferencji pokojowej, pro• 
ponowanej rzekomo przez Ojca św. 

.Jak się dowiadujemy, rozmowy łe 
Jednak dotyczyły jedynie nominacji 
now-ych 8 biskupów polskich. Nuc· 
cjua ks. Corlesl spęd.za obecnie ar 
lop w swej ojczyźnie I tylko na wspo 
mnlany &ema.ł rozmawiał z ks. kard7 
nałem Magłlone. 

NOWY „TORGPRIED" 
W WARSZAWIE 

Przybył do Warszawy nowy .... 
włeck.l „łorgprłed", czyli przedsła­
włciel handlowy Nikitin. Byl wt~ 
uroczyście przez ambasadora aowleo­
klel'O Szaranowa I przedstawtclell 
naszych władz. 

.Jak się dowiadujemy, przewłlhlane 
Jesł Og'l'OIDDe ożywienłe polsko - _.. 
wlecklcb stosU?lków handlowycll. O 
beeDY naa obrót handlowy s Sowie­
tami wynosi 128 młlj. Jest nac1z1• 
le w cłvu roku wzrośnie do p6I ... 
lania. czyli acztcrokrołnl się. 

PIERwszy PRZEDSTAWicia; 
8ŁOWAcn WRACA DO KRA.JtJ 
Pierwszy przedstawłclel dyploma... 

łY'CZD.7 Słowacji w Palsce wkrótce lał 
wraca do kraju. NasłępClł p. Kllnow 
sklep będzie dr. Szatmary, maJlłC1' 
rangę ministra. gdy p. Klinowski 
n.lał nlisq rang-ę - charre d'affafres 

l'Q.dobuo jednym • powod69" pne­
nt~' p. 'Kllnowakleco fell' nłedo 
stateczna ~lejętność sapoblepnla 
wtełclom o Słowacji w prasie poi ... 
sklej. Nie wpadł on .Jednak w nlela• 
k~ lecs zajmuje dułe stanowisko w 
rqdzle słowackim, rzekomo w cizia 
le bezpleczefistwa minlsłenlttn 
spraw wewnętrznych. Będzie mJal 
w łaklm razie do czynienia 11 tamle,J 
cąml agenłamł Gestapo, neca nie 
do pozasdroszczenla! 

Przy swfł(lzeniu ciała 
i WYRZUTACH SKORNYCH 

słom!•••• KREM .LAIN• -Gąseckie90, 
prepw•ł wuw•J•cy W ADY NASKO:tKA tu u dorosłrch 

· · jak I • dzlecL 

P ARYż • .Agencja Havua don~ 
si, il we francuskich kołach dy­
plomatycznych panuje całkowita 
dyskrecja eo do przebiegu roko­
waft moskiewskich. W kołach d~ 
bne poinformowanych wadoczny 
jest jednak pewien ąptymizm, wy 
n:ikający przede wszystkim z wy­
:rdnej dążności wszystkich trzech 
bajów zainteresowanych do jak 
najprędszego doprowadzenia roko 
wad do pomyślnego końca. 

Wrażenia wyniesione g tyeh 
rozmów są raczej pomyślne. A:mr 
basador hiszpaflski zapewnił Bon­
net'a, it oświadczenia na rzc-ez 

f,§.;~~f,ąfę~;. ·Wielkie stratr · Japończyków 
hiszpańskiej, gen. Kindelanowi, W Czasie krwawych Walk na froncie północnym 

.Co się tyczy rokowań francuslCo 
tureckich, w kołach oficjal·nych 
zapewniają, it dobiegają one koń­
ca. Zasadnicze porozumienie zo­
stało już osiągnięte, pozostaje sze 
reg spraw drugorzędnych, zwią­
zanych przede wszystkim z och­
r01D4 interesów prywatnych na te­
rytorium Sandżaku. 

Uwaga k6ł dyplomatycznycli by 
ła zwrócona r6wnJe1; n.a sprawy 
hiszpańskie. Minister spraw za­
graDJieznych Bonnet przyjął am­
basadora hiszpańskiego, marszał­
ka Petain'a, ambasadora francu­
skiego w ·Hiszpanii, oraz gen. No­
guesa, rezydenta generalnego 

Codziennie sygnalizujemy ka 
tastro.fy spowodowane w naj$ 
przeróżniejszych częściacli kra* 
ju przez wybuchające pożary. 
Klę~k~ te spowodowane są w 
przeważającej większości prze:: 
niedbail.stwo iwb niedopatrzenie 

Jeden z największych w tym 
roku pożar(>w wybuchł ostatnio 
w-e wsi Cieryśle gm. lubczyń-

całkowicie nie odpowiadają· rr;e.. 
czywiistości. SZANGHAJ'. KomumK.at chiń rejonie Hundziapu na południe 

Gen. Nogues ze swej stron, ski donosi, że w prowincji An- od Ańpinga. Atak japoński zo-
stwierdzil poprawę stosunk6w po- hwei oddział japońsld liczący po stał całkowicie odparty, Japoń­
między Marokkiem hiszp.ańskim a nad .7 tysięcy lud.zi, rozpoczął '!1-a czycy ponieśli znaczne straty, 
francuskim . . W Marokku nastąpi- taroię na J>9ZYCJ~ . pąrtyzantow prey czym stracili jeden samolot 
ło prawdziwe odprętenie. chińskich w okoli~y Anpinga. strącony przez przeciwlotnicze 

Co się tyczy Tientsinu, w ko- Wywiązał.t. się długotrwała wal eekaeiny chińskie. 
łach dyplomatycznych podkreśla- ka, która jednak pozostała bez SZANGHAJ. Według donie-
ją demarche ameryklańskiego char wyniku. sień chińskich w prowincji Szan 
ge d'affaires w japońskim mini-1 Silna kolumna japońska tung, rozgry\Vają się poważne 
sterstwie spraw zagranicznych. wspierana przez 4 samoloty, za walki. Japończycy skoncentro­
Wyrażana jest nadzieja, iż spra- atakowała pozycję chińslde w wali tu ponad 20 tys. pie<::hoty z 
zw µ:;;'™"' """a7 artylerią i · 30 samolotów. Cała 

E ~qalantha 
PRZECZYSZCZAJĄCA: 

ta grupa operaeyjna, slderowa 
na · z<>stała na. ·miasta Menjin, 
!szui, Tsiuechow, znajdujące się 
w ręku partyzantów wspiera­
nych przez oddziały chlńslde. 

ChińczykQm udało się pow­
strzymać przeciwnika na wszyst 
kich odcinkach, przy czym naj­
krwawsza była bitwa pod Men.., 
jinem, gd:cie Japończycy mieli 
stracić przeszło 2 tysiące · sa­

się na swe pozycje wyjściowe. 
LONDYN. Główno" dowo­

dzący angielsikimi siłami zbroj" 
nymi w ChiJllach sir Percy No­
ble przybył we wtordk w towa" 
rzystwie dowódcy angielskich 
wojsk lądowych w China.eh 
gen. Grassett'a do Singaipore, a" 
żeby wziąć udział w ob-radach 
konferencji wojskowej aingie!l" 
sko " francuskiej, roz:po·czynają, 
cej śi~ we cz:wartek. 

Wojskowe koła fachowe w 
Si•n.gaipore są zdania, że na kon" 
ferencji zapadnie uchwała, iż na 
wypadek wojny Siingapore sta• 
loby się kwałerą komendy głó­
wnej angielsko " frainousk.i.ch 
sil zbroj.nych. 

poparze• mych zabity-eh. W okolicy !szui, 
Chińczycy sami przeszli do prze ~ , 
ciwnatarcia i ·wyparli Japończy CO Cl GR o z 1 '? .. 

skiej w okolicach Nowogródka. budynków ciężi<im 
Spłonęło doszczętnie 41 chat, \ niom uległo 50 osób. 

41 zabudowań gospodarczych, ~~~~::·~wgrn~~~~~~~~~ 
25 stodół oraz 20 sztuk iJllwenta I 
rza żywego. w chade gospoda* , NIE zał~cza~ znaczków~!! Sw:teto-

al 
. . . l weJ sławy Jasnowidz V1cha-

rza .M uchy spaliło się 7 tysię- I ra wybiera pod gwarancją szczęśli­
cy złotych, które wieśni·ak trzy~ we numery. Rozwiąże Ci zagadkę 
mał w domu bojąc się wpłacić przyszłości - da Ci klucz Nowego 
je do PKO ' Życia - Dobrobytu!!! Podaj zaraz 

· · . datę urodzenia. Jasnowidz Vichara, 
Podczas ratowama płonących Kraków Skrytka 567. 

ków z miasta Gegoudżeng. c H R cJ Ń s 1 c; 
W ·zachodniej części .pr,owincji U Ż Y W AJ ~ C 

Szansi w rejonie Liszi oddział T Y L KO · 
japoński usiłował sforsować I tłAJPEWNIEVS. ZYCH 

przejście przez rzekę Huanho, o L L 
lecz został odparty przez Chiń- 'I 
czyków i zmuszony był Wy_cofać· l . . G . U_M_ ... ~ 

' 
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~ Wes!l:cik li OST~ICJ!~Y~~~Gą~E~QSCI 
.---.......... ZWIAZKU PODOFICERÓW REZERWY 

Sł ba piet 
W wagonie kolejowym było 

dws.zno i ciasno. 
W p.rzejśc~u stało kilka zmę• 

czonych i spoconych pań, które 
wycz.a'.<Ująoo spoglądały na sie­
dzących wygodnie painów. 

Dwóch spośród panów nie 
wytrzymało w.z.roku. Podnieśli 
się i ustąpili paniom miejsca. 

Ale jeden, młody, z.drowy 
mężczyzna a.ni dirgnął. 

Spoglądał ob-Ojętnie na stoją• 
ce pa.nie i palił papierosa. 

- T ei wychowainie I - po­
wiedziała z prze!kąsem jedna z 
pań - Męicz yzna siedci, a k°" 
biety muszą stać! 
Młody człowiek %11Dal'S1Zaył 

W ub. niedzieilę odbyły się ob a przejść na tygodniowy doda„ · 
rady Rady GłóW!llej Ogólnego tek w diziennhl<.u „Ostatnie Wia 
Zw.i.ą7lk.u PodoficcrÓW Rezerwy, domości" . p. t. ..Kronika Po­
przy współudziale delegatów dofice.ra" W ten sposób każdy 
wszysrtikiich Okr~gów, pod prze podoficer brdzie miał własny 
wodinictwmn Ku.pilasa Feliksa. or-gan prasowy, jako codziooną 
Uchwalono między innymi, di gazetę, w której raz na tydzień 
kwidować doty-chcmsowy mie- I zma.jdować bęrdzie ~petjalin4e dla 
si~~ik ,,.Podloficer Rezerwy", siebie poświęooną ,;kronik~"· 

• • • 
Czr ·kata 1~01' lodzj po wodnrch 

b Ir aktem sabntażuł 
PAiR.Yż. Z Waszyngtonu do !leżą.cy do pattii rcpuibtikam&iej, 

noszą, że senator Ba'l1Jl'bowr n,a, postaiwił we W!belk. w senacie 
-----------......,,,,,-· wciosek ultlworzenia specjalnej 

komisji, k.tóra by zbadiała, czy 

czo1o. I 
odwr~ni~~Y _cm~~~ ma b~ć, ,ł.\f Mft/{A P~ JfftEJ \l~ 

- Dlatego - uuperzyła Siię 
pani - że z.wyk.la grzeczność 
wymaga, żeby usłą.pić kobiecie I 
Kobieta jest istotą słabszątl 

katastirofy łodzi poctwodmych 
„SquaUus", Thetis" i „Pchoenix„ 
51POwodowane były a1ktami sa­
botariu, ~y t:ei na.stąipiły one z 
powodlu bł~dów konstrukcyj„ 
nyc:h. 

- Słabszą ?I - uśmiechnął 
się ironiic.z.n.ie młody cz.łowiek -
i.arty, parnusiul Ja się na sile tro 
chę znam, bo z fachu jestem tra­
garz. Wózek ręOZ1I1y mam na 
Placu Grzybowskim. 

TIBETIN 
SIX•SIX 
STO KWIATÓW 
LE RAYOM 
TIEN- SZAM 

-- :ma 

Katastr ta 
samolotowa 

Zainełv 3 osobr 
LONDYN. Pomiędzy Yorkiem a 

Newcastle w katastrofie samolo-
1 towej zginęły wczoraj 3 osoby: Jot 

~~ 
t;HERYS ,_ ___________ „ , I1Jik, operator radiowy i pasażer. 

tRZEtWA OCENA.. 

Dszcz-:cfnofcl sl/ocłone qstemotynnr. 

powi9lcszolą się, lecz oparciem w przy. 

uloleJ btcłą Jedynie wtedy, 9d1 

nie zmornu/emy le„ poci wpływem 

chwRowe/ zachcianki. 

rrniwo oceno rnayw#dold sfcmawt 

nleoclzown1 warunek powąclzenio 

„ jyda 

P. K. O. 

P EWNO~C- Z A UFANI~ 

W zeszłym tygodniu stoję 
jak zwykle na stacji, a tu mnie 
woła jakaś kobieta, wid-0czinie 
kUIP'Cowa., żebym jej parę ko-

:~;z;~f ~$~Kulisy rozgrywki pom1cznei na Dalekim Wschodzie 
czyłem wózek, ledwo żywy! Wi BI k d y• ł • ł d~ę. Że się nc11brałem, wi.~ mó- o a a 1en c inu s anowi pomoc dla Hitlera 
wię: M' d T' t . ·Gd .1. k" - Paniusia mi jcSoZoze dwa .ię zy ien ?mem ! aus iem 
złote doołiyl Za ta:ki kurs naj- t~ dwoma ~a~~i,_tak odleg­
mmej pięć złotych się naJ.cży. ł~i n.a ma~e, istnl'e]e W obec-

A ona na mnie jak .0 )e wsią• neJ ~hwili związek, któr! ł~two 
d . I l da Się zauwatyć Gdańsk i T1ent-

izie · b · kt · J _ Czeigo?l Pięć :złotych?! su~ są o e_enne ~un anu mpa ny-

z ..J1_ był trz I mi, na które skierowane &Il oczy 
go~on.e o y ł ś · ta. 

C 
__ .1_ • • ca ego w.ia 

- o z.g~o.ne - mow1ę - W • x. • to j .&-

t d I A · ~-.1..: k prasie aw1.a we w;ra-no 
o z.go zone 1a za Wll1U urs · · d kr t · · -'k' .. ~J • • • .1. • ć . nieJe no o me przypuszczenie, 

w t.::11. 'l uipaa mnleJ J<Ll\. pię we te ofensywa japońska n.a Dalekim 
Wezmę! . . . Wschodzie przeciw Anglii pozo-

• - To _me bienz. pan l Groua staje w związku z sytuacj l w Eu-
!lle dołozę 1 Za pięć złotych, to ropie, te stwarza nowy dowód 
Ja bfD1 te kosze raa.em :z. panem współdziałania między Tokio, a 
odw1ozlal . . Berlinem i Rzymem. Na pierwszy 

. Złość mnie _W"Zllęła. Myślę so- rzut oka wybór momentu or„nsy-
bie: ~ babi~ nau~ę. . wy zdaje się bardmej o~.tJowiadać 
Wlazę na wozek, S11adam mię Niemcom i Włochom niż Janon1i. 

d.zy koszami i 1;1lÓwię. . • Niemcy, grotąc ofen~ywą w~jsko-
. - Dobra I Niech ~1~ pantu;a wą. prowadzą ofensyw~ polityc'll­

s1~ ~ poWTote~ ~ m1e1.sce od" n4 i strasząc wojną ;n·awdziwą, 
wa.ezie I Płacę . pi.ę~ złotych. . prowadzą grę, zmierzającą do e­

M yś'lałem, ze się baba zl~kn1e k<'nomicznego i nerwowego wy~ 
zapłaci i bastal czerpania przeciwnfk6w, nie zwa-

Ale gdzie ta.ml ZaW"Zięła się tając ta to, te mogą aamo? prQdzej 
choroba. Bierze z.a dysz.el i u- dojść d-0 granic wyc-zerpania. Blo 
CZ)"tla wózek ciągnąć. kada koncesji angielskiej i fran-

Poczatkowo śmiech mnie 

eusldej w Tsientsinie przez .Japo­
nię, zmierzającą do usunięcia 
wpływów tych państw. zwładzcza 
zaś Anglii s terenu politycznego 
i el<ooiomicznego w Chin.acł., mia­
łaby być w ram~ch wolk:.1g:> pla­
nu Hitlera karą za mieszanfo się 
państw demokratycznych do 
spraw Europy Wscłtodn!.;J a tym 
samym ostrzeżeniem na przy­
iJiłość. Anglia j Francja, zaatako­
wane na Dalekim WschodŻie, mia 
łyby, w myśl przypusT.czen Berli­
na, mniej ochoty i moinv!;.!i zaj­
mowani.a się sprawami eurorl!j­
skimi • 

mym tolerowany, wyjątek w Chi-1 nią swego stanu posiadani&, ma­
nach. ją przewagę nad wiłami atakuję.-

Trudno m6wić o bezwzględnej cymi. I dlatego, mimo zaborczyeh 
solidarności polityki i b:i.teresów gestów, nie zanosi a.ię na wybuch: 
Japonid, Niemiec i Włoch. Tientr ofe~sywy w pełnym znaczeniu te 
sin jest dla Japonii celem. dla go słowa. Według ostatnich wia.­
Berlin.ia natomiast i Rzymu jedy- domości, Hitlerowi zależy na tym, 
nie dywersją, mającą im ułatwić aby w obecnej chwHi nie doszło 
ich akcję w Europie. Podobnie do wybuchu n.a Dalekim Wscho-
Gdańsk jest obecnie celem dla dzie. Uważa, że DJie wszystko jest 
Niemiec, a dla Japonii ma charak jeszcze przygotowiane, zdaje sobie 
ter dywersji, mającej odciągnąć u- sprawę, te siły Japonii są niewy­
\Vagę państw mchodnich od !Spraw starczające, że brak jej nł~będ· 
Dalekiego Wschodu. nych surowców. Wddzi r6wn.iet 

Misterny plan ma swoje powat- własne brallli i braki dotkliwsze 
ne Jullli, jak jut teraz można za- jeszcze swego sprzymierzeńea 
obserwować, poczyna wywoływać włoskiego. I dlatego obecne czę­
następstwa odmienne od zamie- ściowe ofensywy są jedynie ay­
rzonych. gnałami ostrzegawczymi, etapallli 

Skomplikowana gra wywołuje wojny nerwów. 
reakcję, a siły tych, którzy bro-

Japonia rozszerza front ~woieh 
przeciwników w chwili pod wielu 
względami dla siebie niekorzyst­
nej. Nie zanosi &ię na szybkie za­
kończenie wojny w CMncah, gdyż 
opór Chińczyków rośnie, a czę­
ściowe kontrofensywy chińskie I 
mają w niektórych punktach po- Z prasq 
wodzeIIJie. Siły wojskowe i ekono- ' _.....;;..,. ___ _ 

miczne Japonii wyczerpują się w I Fra· n. cuzl 0 Gdan' sku 
długotrwałych w.alkach na olbrzy-
mim terytorium Chin. ._ ___ , 1 -...:a Polska Zbrojna" maluje na ro rełlmu; wypr6uvw ..... e c erpu-

Mimo to jednak nie n.al~y za- " . d ńsk cl RzpliteJ wreszcie swrócenle awa 
wziął. PrzekQll\any byłem, Że da 
leko n~e pociągnie. Po paru kro 
kach wstanie. 

' pomi.nać, że akcja japońska w stroje zagr~icy wobec G a „ -Il rt Europy na „rozjątnoD7" proble-
,~!lb~f!~r.~~~!] Tientsi111ie stanowi fragment wiei- W ciekaweJ korespondencJi· t. mał gdąńsld. I 

1 
. któ · Paryża. Czytamy w niej: , z ostatnich wystąpień publloYSłJ'· 

kiego P anu Japońskiego, remu 0 ile wiadomości s okupowanej ; cznych warto WYmienić artykuł ma A ona nic. Sapię, jak parowóz 
i cią~ie, jaik zdrowy koń. 
Widzę, że źle! . Więc zeskaku 

ję z wó21ka i proponuje ugodo• 
wo. 

- Dosyć żartów, paruusiul 
Niech już bęc:bie moja krzyw­
da! Daij pani te trzy złote, jaik 
było z.godrone. 

A ona ramionami W'Zll"USZ.a. '" 

- Czego?.. Ja mam płacić? 
Teraz lflllnie się n.aleiy pi~ć zło" 
tych. Talk pralil powiedlzia.łeś I 

- Ale Inlllie pa.n.i nie dowio„ 
z.łal 

- Siadaj pan to dowiozę} 
Aż mnie zatkało, proszę pań• 

stwa 1 Co zrobić - wsiadłem z 
pOW11otem. 

Innej rady nie było, tylko 
czekać, ai się baiba zmęczy. 

Ale się jędz.a nie zmęczyła. 
Na u .ID Plaic Grzybowski mnie 

odsta:wiłal 
Chciałem zwiać, a!le mnie 

przytrzymała. Do kom~ariatu za 
ciągnęła i jeszac Jlllilie po dro­
dze o.hila. Mocna była baba. 
Nie było rady - musiałem jej 
pięć złotych ~płacić„ 

A pani ·szanowna mówi, ie ko 
biety ą słabsze, tak? „Slaiba 
płeć''? Bujda, proszę pa.ni I Le­
piej z trzema chłopami mieć do­
czynimia. jak z jedną babą l Za 
moją krzywd~ miejsca wam u­
st~j l Fig~ proszę szanownej 
paci! 

lł.lpoleon Sądek 

na imię dążeni-e do stworzenia Czecho _ Słowacji przedostają l!llę komitego współpracownik& „Repa­
wielkiego imperium oo Dalekim do prasy zachodnio · - europeJskieJ blłque" p. Pierre Dominique, kł61'7 
Wschodzie przez zawładnięcie na pewno wbrew woli berlińskie- wykazuje, ie dwa porty (Gdaiaak I 
Chinami i usuni.,,.ie z ich obsza- go minlst.erstwa propagandy, a Gdynia), to dla 35-milionowep nuo 

-r- c~.ęsto drogą poufną, o tyle wypad· du nie jest za wiele, lecz pneelwnle 
rów wszelkich wpływów obcych. kom gdańskim towarzyszy hałaśliwa za ma.Io, oraz zwięzłe, ale wybomle. 
Konflikty europejskie wydają się reklama zmierzająca do wmówienia I opracowane studium redaktora dsła 
dla rządu w Tokio chwilą odpo- w cpinię francuską i an~elską, że 1 lu ekonomlcznero "Repnblique", P. 

· d Wolne Miasto nie przestanie być I Sammy Beracha (,.Gdańsk, miasto 
wiednią, aby przystąpić o zrea- „beczką z prochem" I zanewiem niemlectie, Jesł potnebne Pola~ • 
lizowania tego planu, rozkładając przyszłego konfliktu, dopóki nie bę niepotrzebne Niemcom"), zakonczo­
go jednak na raty. dzle mu dane powrócić na łono ne takim zdaniem: ,,Jes~ necZJł sro. 

Japonia dba o to aby nie draż- w1tzeohniemieckiej maclenY. I zumlałą, te Polska Jest gotowa na 
"ć St , z· d ' h ta Wypada stwierdzić z satysfakcJl\o wszystko, by obron16 swoJlł „pne­

n.i . anow Je . no<;.zonyc : s ra że ostatnie manifestacje „sportowe" i strzeń życiową"; byłoby natomiast 
się meniaruszać ich mteresow. In- w Gdańsku nie tylko nie przyczyni. rzeCZI\ niezrozumiałą, gdyby lłizena 
terwencja St. Zjedn. w obecnej 1y się w niczym do rozpown:echnle-

1
1 rozpętała. katastrofę z P6'!!"1u swY 

chwili zaszachowałaby mocno o- nia we Francji tez dra Goebbelsa, ale I czaJneJ sprawy prestłżoweJ • 
f · ń k · A }'i • wręcz przeciwnie wzmocnił)' Jeszcze Takie Sił oto nastroje opioll łrsn· 
ensrw:ę Japo s ą p:rzeo1w . ng : . i w opinii francusidej przekonanie o cusklej, gdy chodzi o sprawę Gda6• 

Natomiast w razie udama się I słuszności polskiego stanowiska. W ska. Nie dziw zatem, te z równie ne 
p.ierwszej części planu, musiała- prasie posypały się artykuły wyka- stanowczą odpowiedź komisana sea. 
by przyjść kolej na Amer:vkę, a, :mjące, ie celem hałaśliwych demon tein~ sa.tysfakclit przyjęto w Pal'J'ła 
wreszcie trudno przypuścić, aby I stracyj oraz sprowokowa.Qia. łncyd~n RZJ>htej na nismo senatu ~dańskl~~ 

• .. , • tów jest zar~zem: „zgalwanlzowame' jak ł mocne, nie bud:l:ące ładny.,.. 
nawet obecm sprzynn.€rze.nc! Ja-1 nastrojów spokojnej 1uanoścl Gdąń wątpliwośel oświadczenie lorda Ba 
poni1i, Niemcy i Włosi, m1eh sta- ska, bardziej dbałej o interes Wolne 1 Ilfaxa o stanowisku ~du L 1L 11aii 
nowić uprzYWileiowany, a tym 8&• go Miasta nłź o prestiż bitlero"WSkle' cl w sprawie rdafiskleJ, 
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Czerwca ·==. 

CZWARTEK 

Pau!lina B. W. 
Jutro: Wmdy, 
ZenODa.. 

Słońca wsch. l.14 
z.acli.. 20.1. 

K.śęi. wsch. 9 .3S 
zach. 22.42. 

KRONIKA HISTORYCZNA 
1768. Kl~ Mookad.i przy oblężeniiu 

Krallrowa. 
1812. Ogłosz.emłe odca:wT Na,pokona 

o wiojnie :r. Rosją. 
PRZYSLOWIA 

Ga=,ofy czerwca 
R~wcsełaJi ~ SCft2. 

=RADDO 

U stóp groboW'a na· Rossie 
czuwa bezustannie warta honorowa 

Przyzwyczalllśmy się do opisów 
uroczystości na Rosłe w Wllnłe w 
dniach, kiedy Wielkiemu Sercu Mar 
sza.łka składaJą hołd przedstawiciele 
świata zagranicznego, liczne organi 
zacje społeczne, tfE1' łd młodzież 
szkolna z okazji teJ, lub Innej uro­
czystości. 

Lecz jak wygląda rrób ten w dzień' 
powszedni?_ 

KROTKI. WYMOWNY NAPIS 

nim dniu pragnie się zbllży6 w sku­
pieniu do tego, tak drogiego, 11er­
cu każdego Polaka miejsca. 

.WARTA HONOROWA 

sł do uszka tnaJej i obawa pierzcha. 
za chwilę róże leżą na płycie, mie­
niąc 'się koforami w złocistym świe­
tle skwarnego południa. 

ZMIANA WARTY Po obu bokach płyty stoją dwaj 
żołnierze - warta honorowa. Sfoją 
nieruchomo, jak wykute ze spiżu po A dokoła wcląi niezmącona cisza, 
sągi, czuwający Jednak na tej bono dająca tyle uroku i powagi świętemu 
rowe.1 służbie tak samo, jak czuwali miejscu. Lecz co to? Miarowe krokL 
by gdzłełndzłeJ na · straży granic Zbliża się zmiana warty, przed chwi 
Rzeczypospolitej. Ją właśnie zegar w pobliskim koście 

Moc świeżych kwiatów złożonych le wymwonił godzinę 12-tą- Przycł­
Czarna tafla marmuru z krótkim, przez Ucznie odwiedziających Rossr. szona komenda „ do nogi broń", „na 

lecz tyle mówiącym napisem „Mał wielbicieli genialnego Wodza. Właś ramię broń". Dwaj nieruchomi do-
ka ł Serce Syna", trwa w pełni ma- , nie w tej chwili klęczy u płyty zgar- tąd żołnierze ustępują miejsca swo­
jestatycznej powagi wśród złelt"ni błona staru~ka. Usta staruszki szep im kolegom, którzy po chwllł zamie­
cmentana. prżeznaczonego dla Serca cą modlitwę, a z oczu płyną Izy. rają w bezruchu, Jak ich poprzednł-
Wielkłego Wodza ł szeregu mogił Je Po chwllł zbliża się do płyty znów cy. 
go żołnierzy. Dokoła spokój I cisza, ktoś inny. Młoda niewiasta z dziew I Młodzi to jeszcze tołnlerze. ale 
przerywana od C"&UU do czasu stu- czynką. Dziecko ma naręcz kwiatów, twarze mają pełne powagi i dumy, 
kłem kopył dorO'!karskłego konia, do 

1 

zbliża się powoli, nieufnie patrząc na że los choć nie pozwolił im walczyć 
wożącego do bramy cmentarnej ko- nieruchomych dwóch żołnierzy, z · ka przy boku . Wo<b'.a dał mu możność 
goś. kto w f;ym zwykłym. powszed- rabinami u nóg. Kilka słów mamu- stać na straży Jego Serca. 

Skrzrdlad bohaterowie bitew 
czczeni są we Francji narówni z ludźmi - bohaterami 

Od da-wna jui Pf'Zekonano ailę, Jak I w górę wziął właściwy kierunek i J>O nie gruchających, to też oficer frain­
olbrzymie usługi odd"j4 w czasie no- ledał. Oficjalny komun.fakt o nim I cU6kW, wręczając Azura zaufanemu zie• 
woczesnej wojny skromne gołębie 1'0 i brzmi: mianinowi uprzeiUił, że gołąb może 

WARSZAWA L cztowc. 1 · ,,Pomimo olbrzymich trudności, wy• się zdradzić gruchmiem, gdyż na ra:i 
CZWL\RTEK. DN. 22. 6. 1939 R. Histo · b h ł tw b tak b wołanych wielką ilością dym6w i ga• 1 zie wywiad nie posiada samiczek. Wy 
6.30 ,Kiedy r.a!lllliC'' 6.35 Gimnasty• ~a 0 

a ;:5 ł a,trz b ł b~- z6w trujących, wykonał nN5ję, kt6• 1 puszczony Azur doleclał do swego ru 
ka 6S:J' Muzyka {płyty) 7.00 Dz4en- sprzec~e nazw 0 e a•.1 go ę ta rą powierzył mu mjr. Reynal. Jedyny I chomego gołębnilca, a.le w S minut 
ni'k l)OeramtllY 7.15 .Muz.~ ~płyty) 810 :aneu&kkgo Azw:a• ~na) epszym spos6b komunikacji bohaterskiego O• 1'6źniej generał dowodzący 5-tą ar• 
.,Od Naroczy do W:j!na" _ poga.daa>- owodem tego łwi« • brońcy fortu Vaux. Przeni6sł ostatnie I mią francuską wiedział doskonale, ja 
ka sportowa 8.30 - ll.3P Przerwa Azur O<Wnaczony ~ostał „czerwoną wiadomoś<:i, ~t6re od tego oficera .o-

1 
ki-e formacje niemieckie i kiedy maj~ 

S~ czasu 12.03 Audycja połudinio czym dla lud:zii jest Legila Honorowa. ra1ący do gołębruka . Nic łez dziwnego, i!ż Francuzi ze 
ll.30 Aiudiyioj.a d!la poborowych 11.57 obrączką" będącą dla gołębi tym, l ~ymał. S1ln1e z~~.tv przybył um1e• j go ::a-at~ow~f. .. 

wa (z KatO'Wli.c) 13.00 - 14.45 Przer- ·Komunikat ten został wyryty na I czcią wspominają skrzydlatych bobate 

W WJ~ł,~ L ~me j 
Rzeszr jedzą kieiinuv 

• 
z.„ ryb 

KRÓLEWIEC. Je.dcn z. <łzie-n 
ników tU!tej:szych 1podaije, że na 
skutek braku mięsa w Pr-0itekto­
racie Gzeah ii Moraw rzeźnicy 
prascy postanowili wyra.biać 
z.n.me kiełbasilci praskie zamfast 
mięsa z. •.• ryib. 
Wia<lomość pisma kirólewiec" 

kiego świadczy o dosfosowywa 
niiu iporiomu :ż.ycia w Protektora 
cie do warWllków aiprawimcyj,; 
nyich „WieUkiej Rzeszy". 

Gdańszczanie gwizdali 
podaas mowy Goebbelsa 

Prasa hitlerowska, omaw:i:ając 
wystą.pienie min. Goebbelsa w 
Gdańsku i jego dwie mowy, nie 
wspomniała aDJi słówkiem o tym, 
jak gdańszc~amrie przyjęli berliń­
s-kiego szefa propagandy. OtOO 
podczas pierwszego przemówienia 
Goebbels.a w sobotę po przedsta 
wieniu teatralnym, mimo do.sk-0 -
nałej i „opieki" Ge­
stapo, z kńlku stron rozległy S:ę 

przeciągłe gwizda:nia, które paro­
krotnie powtórzyły się. 

Aresztowano krilkanaści-e osób, 
ale nie zdołano udowodnić im, · że 
to wł.aśn.ie o;ne gwizd.ały. 

Jak widać, gdań.szczanie bardzo 
„kochają" min. Goebbels.a i repre 
zenrowany przez niego reiym. 

wa 14.45 Wojsko polskie: ,,N[e masz: Azur „pr.u:ował" pod Verdun. Prze · białej płycie marmurowej, wmurowa- r6w. 
pama nad ułana:" _ a,udycja d'la mło. nosił on meldunki z fortu Douamont, ! nej przy bramie wejściowej do fortu j Te, kt6re były na wojnie, pochowa- ( • • 
chież.y 15.05 Muz.yika popllllai1111a 15„45 a następnie z Vaux, donoszące, że fort I Vaux i uroczyście o&łoniętej w dniu 1' ne są z honorami wojsko'tW"f'P.!i. Mogił era z u11ere1 . . 
Wladiomości gospoda.TCZe 16.00 Dzien ten broni się jeszcze. Był on ostatnim · 24 czerw~ 1929 r. · ka pewnego francuskiego gołębia pocz • „ • 
n.i kipopołudiniO<W)" 16.10 Pogadanka gołębiem W!Puszczonym z .fortu Va-I A~ brał !6wni~ µd7.iał ~ !°isji towego. zaopatrzona -iest w następuią• robot1uitow polskHh 
aktuailna 16.20 Recitatl wiiolomczelQWY ux przez 1ego słynnego obrońcę, . wywtadowczei. UJm!eszczony w kiesze I cy napis: I . . _ . 
l6..45 Bud-0wm.i'Otwlo wsi polski.ej: Kur mjra Reynala. Na skutek huraganowe ! ni l?'l"Zehranego po. cywilnemu oficera, I „Tu spoczywa gołąb pocztowy 342 ! ZDilJdUJe prace Oil tOIW je 
piowsz.czyzma _ odczyt 17.00 MuzY'ka go ognła oraz obłok6w ga'Zów, zasła· któey wylądował na terenie zajętym ' zmarły ·za Francję''. · 
tancazm.a (płyty) 17.45 ,,Prawda o sw niających widnokrąg, stracil orienta- przez armię niemiecką. Do takich zie- Wielu z ludzi z całą pewnoś~ nie , Jednym z krajów, do których e-
t800TI~ijkla:'t1~ lK~at~~ cjzę i wr6oił. Dopierokrzu_:ony siln,fe ceń uiv:.wano plrzewa.żnie samic, jako d064łąpilo" o ł.aok, w10".elkiego zaszczyktu. . e:;;-~1; ::f:;::~&{ą~:kic~f:~ 

~lo~~w~?t:~~9·~2o0ru:;~ n~.' ''··. I -s·. em·p· owe. z . . . a·" ·1· w.iększenasilenie,jestŁotwa.._ Gdy 
wiiecz.erzy" (płyty) 20.05 „Echa mocy fik ,'L I w r. · 1933 pracował-O na Lot'Y\e 
i chwały'' 20.25 Audycja dla wsi 20.4-0 mledw:ie 3.000 naszych robotni · -
Audycje iin.forma.cyjllle 21.00 „lbs~.J' p d f z d •k d d ~ • ków a w r. 1934 10.000 to w ro-
- porl!ret litera.akii 21.15 Pogadanka s rze a ur ę ni są u gro Z 1{1800 ku ~biegłym lioczba ich ·doszła do 
mmyooz.na. 21.25 - 21.30 Przerwa 21.30 I . 
„God.>zllna hmpańska" - opeira 22.30 Wczora1 przed S~dem Okrę go Oddziału. W tym czasie prze nia, a następnie sprzedawał je ok. 50.000. 
Fraoousk": muz.Y'k": (płyty} 23.00 O~ ~owym w Warszawie stanął urzę prowadzona kontrola ujawniła za 40 do 60 procent nominalnej I Na ten stan wpłynęły stale po­
sWin.ie :wn·2~oSośK 23

.
05 WJJa<l~mośł' I dnik kancelaryjny XII Oddziału niiepol'lząidki w aktach cywirlnyich wartości właścicielom budek ty. lepszające się wraunlci pracy i 

:r.i!flski .1 QDrert muz PO'• Sądu Grodzkiego, Feliks Roma• Okazało się, że niemal w 4000 toniowych. Romanowicz wska- płacy, gwarantowane robotników 
5 

• WARSZAWA n. I nowicz, pod zarzutem systematy akt brak jest znaczków sądo- 1 zał, że sprzedawał znaczki Józe 1

1 

przez oba zainteresowane pań-
13.00 Muz:-ylka lekka (płyty) 14.00 1 cznych i przemyślnych nadużyć.! wych i stemplowych, skasowa~ ' fowi Edelmanowi i właścicielowi stwa, jak równfoź opinia o war-

Parę ilnfo~ji 14.15 Cz:. II K()lll,c.ertul I nych u.przednio przy wnoszeniu budki p.rzy ul. Długiej. Abrama• tości polskich rąk .roboczych. Przy 
is P/L!~a .Za.mt' 1 5~'561M.~~{~ Romanowiczowi, iako kontra- :·przez interesantów podań. wi Ocapowi oraz jego córce. W· puszczalnie liczba robotników pol 
lokb :r. płyty Pi6~ .M~z)"ka (płyty} kt.owemu woźn~mu, zostąły. po~ : Pol~cja przepro~adziła V: .mi~ ~e~ sposób ław:ę oska.rżonych za skich, którzy w sezcmrie udadzą 
17.05 Zycie kulturalne stolitey 1715 wi~zone fun.kc1e kancelary,1~e 1 szkaniu Romanowicza rewi:zi1ę 1 Jęh oprócz Romanowicza Ocap i sńę n.a Łotwę, będzie większa od 
Kon.ce'l't muzyki OTganowej. 18.00 - objął on nwór nad aJkitami. cy 1' wykryto wówczas 4 pudełka od jego cór.ka, Edelman z powodu zeszfort>cznej. 
21.0S Przerwa 21.05 Raipsodlla t1.1. klar wilnymi. Na tvm stanowisku zapałek wypełnione maczkami choroby na rozipr.awę nie stawił 
bret 1 i .Pt'~esbrę Gpłyty). 21~ Wi~C:: przetrwał od 1934 r. do patdzier 

1 sądowy'~i. . się i proces jego wydzielono. 
bl~,;~ITC: Prelucll:ea21.~ Popyulai:e 1 nika 1938 r., kiedy to Romano• i Romanowicz przy sobie nO- · Umarł ze sz«zesua 

po roibic ·u banku utwory Saint • Saensa (płyty) 23.00 1 wicz otrzymał delegację do inne sił buteleczkę z trucizną, a na Wczoraj wszyscy oskarżeni 
- 23.55 Muzyka do tańca (płyty). biurku znaleziono listy do rodzi przyznali się do winy. Romano 

Nrdeżr s11ai fJilową ku półnozv 
Tak mówią święte księgi japońskie 

i współczesna wiedza lekarska 
W śwjętych księgach japoń-

skich, zawierających szereg n<ie­
zwykle ciekawych przepisów, do 
tycząicych trybu codziennego ży 

oiia, znajdujemy m. in. kilka prze­
pisów, dotyczących snu. Jeden z 
tych przepisów głosi, że matę ·do 
spa;n,:ia :należy rozścielać tak, by 
głt>wa śpiącego skioerowan.ą była 
ku północy, nogti zaś na połud -

nie. 
Lekarze europejscy, którzy .ba­

dają tę sprawę przyznają całkowi 
tą rację księgom japońskiim. Usta. 
wianie ł&żka w lcierunku połud • 
nia ma•gnetycznego zw;iększa opór 
ci•ała na prądy elektryczne w a­
tmosferze, wskutek czego sen sta 
je się spt>koj;niejszy i bardziej I 
pokrzepiający. . . 

Zamordowali wieśniaka 
który powracał z Jarmarku 

w rulecie ny i ... właściciela domu, w któ• wicz zeznał, że w ciągu 4 lat od 
nnah Romanow1kz przy:zina:je się kleił i spierniiężył Z111a.czki za kil• BUKARESZT. W k<llSynie 
do popełnionych nadużyć. kia tys.i~cy złoty.eh. giry w Stiinaia zdarzył się tra.gicz 
Przesłuchany Romanowicz wy Sąd Okr~owy skazał Romano ny wyipadek. Mi.ainOIWi.cie pe:11 

jaiśnił, iż od c~wi~i rozpoczęcia wicza na 2 lata. więz~enia, c;>ca-j wien. pacz., k.tóremu u.dało się 
pracy kanc~lary1ne1 zaczął odkle pa · na 1 rok. v~1ęz1ema, . ~ co~kę; roz:bic banlk 1e~neg-0 ze stał~"'.' 
1ać znaczki sądowe, przy porno- Jego na 6 miesięcy, zawtesza1ąc IJUllety, pod wrazeniem wyisokieJ 
cy chleba usuwał oznaki kasowa jej wykonanie karv· · wygrameij dostał atadw serca i 

zmarl: przy stole rwlety. 

Skazanv na śmierć 
S'}d Okręgowy w Białej Poci. 

laskiej skazał na karę śnlii.eT.ci 
W aszynskieg.o, mordercę aikwi. 
zyitora f :<rny Trzaska, Evect: i Mi 
chails.ki StanitSława MącZJitiika. 

Po dokonaniu morderstwa . 
~ndyta wirrucił z~Olk.i swej <>" 
fiairy do Bugu w pobti.żu ws.i 

Na drodze z Warszawy do IV : na zbrodnia, ofiarą której padł 

tuszyna miała miejsce potwor- ! :;: gospodarz Julian Abr:J. Dwie kobiety padły trupem .. 
Do studni w Kałuszynie pod• _ • _ _ 

jechała w pewnym momencie fW" Straszne skutki meostroznego obchodzema Dwaj ' młodzi chłopcy . ~ 

Krzycz.ew. · 

Tragicznr zakład 
Stf aszna śmieri 

u«~nia 
· manka bez woźnicy. Obecny a... sie ·z bronią mi.eszikaJi w Łodz!i zał.ożyli si~ · o 
I kurat w tym CZMie sołtys wsi Je! to, który z nk.h może ~UIŻej bie 

I drzejów Chruścicki podszedł de> 1 W~ wsi Ploteczno pow. ko.st.o I Podobny wypadelk miał miej- gać bez , prz!!-I'W'Y. 14:~etni syn 
wozu i stwierdził ze zdumieniem/ polsk1ego oglądał flower 29„letni sce we wsi Naidc:zyiee pow. du- kra:wca.. J~u~ Abel podjął~ sii·ę 

W ~ąipielisku w Dojli4acłi o- że leży na nim j~iś osobnik I M~k~aj ·piJ.ipas. Wyszedłszy na bieńskiego. Pow.ra·cający z jar- ob~·egruęoa aookoło 1)()dwoI1za 
bok B1~łegostoku kąpał się uczeń przykrvty szmatami. Był to wł~ stęprue przed chaitę rozipocz.ął on · marku g.ospodairz Wasyl Osia.. stio razy. 
17„letm Tadeus~ Bartnicki. W pe śnie Ab:amowski. . j polowanie na WT~Y· piuik wyjmując z kieszellli. rewo! - Stanął zakład 

0 
złotÓWlk.ę, po 

wnym momencie. sl\~z-v:ł o~ ~o . W ~:ozone dochodzenie usta.- I ~odczais strzelama ~ula ug'?" ~er spowodował przez nieostro czym Abel .rozpoczął bieg. Skoń 
wod{ z trampoltny 1 ~ęce1 n!e hło, iz. został on zamc;irdowairiv ; dz.iła:~ głowę, H:~letnią .Mart1.ę zn~ść wystrzał. K~ trafiła w czyi siię trag.iczri.ie, póiniewaiż pod 
~.ynął. Po w~dO:~Y~tu ucz:ii~ w czasie powro~ .z 1annarku- ; Burz)'.ll:"ką, ktor-: .paidła trupem , stojącą obok. Stapamdę Ostap" J cza.s os.iemdziesiątego okrążenia 
z wody okazało się, •z 1est 0tt1 1uz ~o.twomych zabo,1ieow szuka po~ 1 na nmeJSiCU. Za.bo1cę aieS1Ztowa.. l czu_k, k!adąc Ją trupem. . Abel upadł na ziemię . i · z.marł 
martwy. . hCja. 'llO. . . . . . . • wskttt~k artaiku serca.. . . 

• 
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Szalen ·ee z . brzJIWil w reku 
rzucił się na parę narzecz:onych, zadając im ciężkie rany 

W lesie pod miejscowością Ję 
drzejów spacerował ze swoją na 
rreczoną Stanisławą K. mieszka 
ndec jednej ze wsi Stanisław Ter 
lik. 

nisław· Sobala z brzytwą w rę zbiegł, sądząc, iż pozbawił ją ży 
ku. RZl.Joił się on na Terlika kale 1 ci.a. 

W pewnym momencie do spa 
cerujących podbiegł były narze 
czony dziewczyny fryzjer Sta 

cząc go niebezpiecmie w gardło. 
Gdy ranny stracił przytomność 
Sobala usiłować oślepić dziew 
czynę, zadając jej cały szereg 
ciężldch okaleczeń głowy. Gdy 
ofiara zemdlała napastnik, 

. W cztery oczy 
lntvmne rozmowv z naszvmi Czrtelnikaml 

Powiadomdona policja ujęła 
zbrodniarza na stacji w Miąso­
wej. 

Poranionych przez szaleńca 
narzeczonych przewieziono do 
szpitala . 

NaleiJ słuchał sumienia 
P . ZOSIA z KRAKOWA zwie wyrzut sumienia mąci już Pani, f szę jq, by mi to wszystko ~e 

rza nam się: „Gdy miałam 18 lat jak widać, to pozorne szczęście, ldziala, jak bratu, to jej ulży, ale 
wyjechałam w świat, bo moi ro- skoro Pani myśli o ponownym ona się troszkę krępuje. 
·dzice byli biedni i nie mogli zamąż pójściu. Należy zaś zaw- Czy mam jej powiedzieć, te jq 
mnie utrzymywać, a bylo nas w sze słuchać sumienia. I - rzecz kocham, czy nie"? · 
domu siedmioro. Byłam bufeto- jasna - teraz wybrać sobie mę Jeżeli Pan myśli, te takie wy 
wą. Poznałam żonatego, z kt6- ża dopiero po namyśle i wszech- znanie Panu ulży, to nie widzę! 
rym żyj;: już 13 lat. Oboje ko- stronnym poznaniu go, by po przeszkód, ale z góry należy się 
chamy się bardzo. ślubie znów nie było przykrych spodziewać, że to może pogor-

W tym czasie wyszłam za mąż. niespodzianek. Długie narze- szyć sytuację Pańską. Bo ta Pa 
Mąż nie był dla mnie dobry. Ka czeństwo - szczęśliwe małżeń- ni, która chwilowo może i sym­
zal mi brać pieniądze od mego stwo, jak mówi słuszna zasada. patyzuje z Panem, gotowa jest 
przyjaciela i jemu. oddawać. Ro- „NIEROZSĄDNY" spowiada potem od Pana stronić, zwłasz­
zwiodłam się z nim więc i znów nam się: „Pracując t0 fabryce, cza biorąc pod uwagę jej poglą­
żyję z moim przyjacielem, który poznałem mężatkę, kt6rq poko- dy. Więc nie wiadomo, czy nale­
jest nadal dla mnie bardzo do- chalem, jak tylko może kochać ży ryzykować. 
bry. Ponieważ jednak czas mija mężczyzna 33-letni. Jestem też Mógłby Pan to tylko załatwić 
i mam już 34 lata, bardzo pro- żonaty, ale nie żyję z żonq już w ten sposób, że uprzedzi Pan 
szę o radę, czy mam z nim na- od ne§ciu lat, ta kobieta zai, z ją, aby to wymanie nie wpły­
dal żyć, czy poszukać sobie inne kt61'q pracuję, jest moim idea- nęło ujemnie na Waszą dalszą 
go męża." lem. Ma męża o bardzo niskif?l przyjaźń. Wydaje mi się, że Pań 
Oczywiście, że było by to wska- poziomie kultu111 i bardziej, niż skie widoki na dalszą przyszłość 
zane, bo choć mąż bywa lepszy samolubnego. Ona nie toie, że jq są raczej nie uzasadnione. Po 
czy gorszy, ale zawsze związek z kocham. Może to, ZTesztq, wyczu pierwsze nie wiadomo czy Pań­
nim jest uświęcony sakramen- wa, bo patrzę t0 niq, jak w obra- skie uczucie budzi wzajemność, 
tem. Myślę, że to jest tym bar- zek. po drugie wątpliwe, czy ta nie­
C:lziej właściwe dla Pani, mogła Nie Wiem, czy zgodzlla bg rię wiasta zgodzi się na zbliZenie, a 
by Pani bowiem ~ ~azać żyć w k~ubinacie, bo ;ut b!'r g~y by nawet ~ się stało, to do 
grzech wielotniego pozyc1a nie- dzo t"eligi,1114- Uwa.tam wszakże, p1ero było by me dobrze, bo na­
ślubnego. I iż milo§ć jest silniejsza nade kłonił by Pan mężatkę do zła-

Nie przeczę le 00oje lćocłiaeie wszystko. mania przysięgi wierności, więc 
mę i może byt Wam razem do- Moja wymłona mtutale jakłd wciągnął by Pan ją i siebie w 
brze do końca życia. Ale jednak przejścia życiowe. Nieraz pro- wielki grzech. 

Za każdym razem gospo­
dyni nie moie nadziwi~ 
się, jak obfitą _ pian~ daje 
mydło Jeleń Schf cht.Czyste 
i wydajne mydło Jeleń 
Schichtchronl bieliznę I bez 
wielkiego nakładu pracy 
czyni jq lnfeżnobiałq. 
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D1gniłarze hitlerowscr w Gdańsku 
nie czują się pewnie? 

BERLIN. Pobyt gauleit.era For nych musiały pełnić oddziały po~ 
stera w · Berlin.ie jest związany zagdańskie oraz Gestapo z Berli­
z szeregiem wydarzeń, jakie ostat na. 
nio miały miejsce wewnątrz par- Tarcia w partii są dme., dowo­
tii :narodowo - socjalistycznej w dem tego, do tej pory niezaŁa.twio-
Gdańsku oraz na tere.nie Prus n.a sprawa nadbunni>strza Tempa 
Wschodtrich. z Sopot, niewykrycie sprawców 
Bawiący ostatnio w Gdańsku podło~enia ulotek przeciwhitle­

dygnita.rze z Trzeciej Rzeszy na- rowskieh na oficjalnym bankiecie, 
ocznie mieli się przekonać, te wa- aresztow.anie urzędni'k;6w Senatu, 
run.ki bezpieczeństwa w Gdańsku a członków parti•i, zamieszanych 
pozostawłiaJłł wiele do tyczenia. I w· spisek, wykryty w Prunch 
Ochronę osobistą dla wspomnia- Wschodnich. 
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I Raaputiln - Tak lubię.- Tak post.ępuje waenm pan\ I . 

I mowu wychyliJ wino z kieliazka, dokJld ws~: 
truci~ 

Ksiątę był terias 'W najwytezym st.opniu zmie8zany, 
~ąc r. rozpacą: 

- B<ne, czemu to ta trucimta wcale me działa T . 
I ogarnrlęty jak gdyby szałem., ujął ksiątę ostatni 

kielisr.ek z trucizną. :na.pełnił go winem .i podał Ra.sput;i.;. 
nowi: _ 

- Grigorij Je.fimowłcs, Pl'OM.ę. mech się pain _.. .it · 

pijef · ' f. \ 
~~~ćff~~W~fR~f\'.}~ś1CM11:0X1 "~· 

Ten wychylłł znowu ldeliszek jednym hau'Stem ł po.. 
· wiedział: 

- Jeszcze, nalej jeszcy.e, coś mnie tak drapcie • 
iardle! 

~tin zjadł sma c.z::nie zatrute cialllkali ciastka., poqcm 
n.a.'Pił s1ę wiina. z zatrutego kdeJjsika - ale to nań me podzia­
łało. Bragm.ą.c nala~ wina do nowego, zatrutego kieliszka, uizu• 
cił JusuiPow ro:z.myślnie WY'[)l'óWion.y kieliszek na podłogę, Za-
troskany Rasputin odezwał Sli.ę: · 

- To zły %lilaki 
Keiąź.ę Jusupow jak gdyby usprawdedl.i.wiał się pnEid 

nim: 
- Bardro przepra-szam, nie zau~yłem ... Przypa­

C!el ..• Przep-raszam I 
Szybko zbliżył się- do bufetu, slC.ą.d zd~ł·zoo'\VU u­

truty kieliszek, w którym znajdował.a się duża doza cian­
kali ... Na.pełnił go maderą i znowu podał Rasputinowi: 

- Proszę, Grigorij J efimowdez, mech się pan na-
pije! . 

· .-Prosit! 
- Prosit! 
- Jeszcze - podał znowu Rasputin swój kieliszek. 

. Ks-iążę sW obok z.mieszany. Napełniał kieliszki je­
uen po drugim i w niezwykłym naprężeniu śledził za 
bżdym ruchem Rns-putina, będąc przekommy, że oto na­
stąpi wreS'Zeie koniec tych ciężkich, koozmarnych chwil, 
które wyczerpuj4 jego n rwy. 

Jed~a chwila. mijał.a za drugą i zadnej zmiany jed-
nak nie było... · 

KSięoia ogarnął znowu j.akiś dziwny strach, czynił 
na(lludzk:i wysiłek, aby opanować się. 

- Nie mógł jednak zrozumieć tego, oo się stało. 
Na twarzy Rasputina nie znać było żadnej, naj­

mnliejszej nawet Zimany. Nie można pozna~. · że w orga• 
ndłmie'tego ·człowieka znajduje się taka niezwykła il9M 
trucizny ... Tak, jak gdyby mu to wcale nie m.szkodziło. 
Tylko co kilka chwil zbliżał Rasput.in dłoń do szyi, tak 
jak gdyby ruchem tym praf!llał usunąć jaką.ś przeszko-
dę, która utrudnfała mu połykanie... ' 

Widz..1e to, ksiątę odruchowo odsunął się odeń, bę-
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I: 1§1 Powieść ze współczesnego życia 'O 

wielkomieiskiego 

©©©©©©~©©~©~l~l~ 
- A sprawdził p.an, czy banknoty są pr.awdziwe? 

- szef brygady wpił przenikliwe spojrzenie w kasjera. 
- Nie pamiętam tego dokłądnie. Zdaje mi się, że 

sprawdziłem. Zresztą poleiałem na tym, że na paczce 
bonknotów znajduj się banderola mianego przedsię­
biorstwa budowlanego. 

- A więc me pamięta pan dokładnie, ezy stwierdzał 
pan, te pieniądze są prawdziwe? 

- N a prawdę, nie przypominam sobire t.ego, panie 
Komisarzu. 

- Ale zazwyczaj sprawdza pan kaZdy bamknot. ja­
ki pan otrzymuje? 

- Oczywiście. 

- Dlaczego więc pani nie sprawdził tych pienioę-
dzy? 

- 13.a.rdzo możliwe, ze sprawdziłem. Nie mogę so­
bie ._tylko przypomnieć. Jeśli naprzykład otrzymuję pie­
niądze z Banku Polskiego, lub z innego poważnego ban­
ku i'f.o liczę tylko pieniądze, nie 'sprawdzając, ezy są 

fałszywe, czy też nie. 
·- A więc należy przyjąć, że pan .tych pieniędzy 

nie sprawdzał? Dlaczego więc powiedziiał pain swojemu 
srefo'WJ, że pan je sprawdzał? · 

- Nie przypominam sobie, abym to powiedział. Je­
ś1i .jednakże miałem to powiedzieć, to w takim razie 
sprawdziłem pieniądze. 

Komisarz jeszcze długo przesłuchiwał kasjera. Wy­
pytywał go o jego prywatne życie, jak wygląda jego 
prywą.lmy budź.et, czy chodzi do nocnych lokali, ezy 
gra. na wy.ścigach? 

' - · W jaki sposób może pan wyjaśnić tę zagadkę? 
zapytał go w końcu komis..'lrz. - Okazuje się, że dzie­
sięć tysięcy złotych, które otrzymał pan od urzędnika., 
z prz.edsiębiol'\stwa budowlanego były fałszywe. Czy 
jest możliwe, ahy ~<tn, kasier wielkiego banku, przez 
którego ręce przepływają codziennie setki, a może tysią­
ce banknotów nie zauważył, że mu wręczono fałszy­
we piel'łiądze? 

- Gdybym to zauwHżył, to by p.an nie mfoł po­
tr~Qby mnie ,teraz P1'.~esłuchiwać - muważył ironicz­
nłe kasjer, mądry, przebiegły młodzieniec. -··- Marże było 

dąC' przekonany, !e w końcu trucizna zacznie działM. · _ Proszę, niech ojciec pije f 
Pomyl.ił się jednak znowu: przeciwtni~. Rasputin był ._ Jeszcze, ,flak najlepiej, wiedz 0 tym braciszku, s 

t~ znacznie .żywszy, aniżeLi przedtem. Wstał, zaczął wirnem pnychodzi ból w gardlę, r. winem ten ból znika." 
spa.c~rować tam i sam po pokoju, i1 zbliżając raz po r.a.z _ Ach, Grigorij Jefimowfoz, z przyjemnością ... To 
dłoń do swej szyi. wino zostało przecież przygotowane dla panał 

- Có się ojcu stało, Grigorij Jefimow.iezT - zapy- · - Nalej, nalej.jeszcze! 
tał ksi~ :ode mogąc opanować swego zacdekawienia. Ale widząc, te trucdzna wei~ nie działa, książę był 

Raaputm zatrzymał się w ~rodku pokoju, z uśmie- do tego stopnia zrozpaczony, że sam zaczął pić wiele 
chem spojrzał oo k8ięcia i lekcewatąeo machnął dłonią: wana, pragnąt zagłuszyt w sobie niepokój, strach„. 

- Et. głupstwa, to nic... ~ mnie tam drapie w Rasputin nie pozwolił się oczyW;iście prżeścignąć. 
gardle. Gdy się pije w.iele wina, mccże wszystko wydarzyć Siedział naprzeciwko niego I wypróżniał jeden keliszek 
się.- po drugim. Tak jak gdyby chodziło tu teraz o konkuris 

- A ja sądziłem, le ojdee czuje się bardzo tle-~ pici'!l .... Kto wi.ęeej wypije? 
- Nie, wProst przeciwnie... Ale to picie w milczeniu ani n~e osrołomiło księcia, 
Znowu kilka chwil minęło w przygnębiaj4eym mil- ani tet go n.ie usppkoHo. Wprost J>rzeciwmrl.e: właśn.ie pod 

ezenńu. Książę 1Die był przekonany, czy Ra.sputłn nie do- wpływem wina wszystko wydało mu się jeszcze bardziej 
myśla się, co owo „drapanie w gardle" oznacza. przerażające ... Chciał krzyczeć z bólu i rozpaczy, czując, 

JakZe jednak był zdumiony, gdy ten J)()dał :r,iu zno- !e ogarnia go jakiś tajemniczy strach. 
wu kielfazek i powiedział: - Czy to możliwe? - pytał sam siebie ksi~ -

· - No, n.alej jeszcze trochę tej twojej maderył człowiek połknął na peW'llO ze dwadzieścia gramów dan~ 
W tej samej ehwMi ogarnęła księcia jakaś dziwna I kali, i to nic nie działa ... Taka ilość trucizny powinna 

moc. Poczuł, .te bud!Ji się w nim dzikie zwierzę, kMre ' zal>lć ze dwudziestu sze§ciu ludzi ... 
posiada jedno tylko p:Mgn·i<enie: niech się to jak 11ajprę- Rasputin spoglądał na niego, oczy jego uśmfochają 
dzej stanie! Oby ju.ż ten potwór raz wreszcie padł tr11- się chytrze ... I chociaż Rasputin n.ie nie mówi, książę 
pem ! · ozuje, jak gdyby miał zamiar powdedzieć: 

Udał, ze nie widzi kieliszka, który Rasputin mu po- - Napróżno trudzisz się bracie!. .. Nic mi nie zro-
daje, wziął z tacy nowy kieliiszek z truoizną, szybko wlał bisz, nfo .•. Tylko wygłupiasz się .... 
doń wiona i p00ał RasputinoWi. Milczenie trwało dalej. Każda chwila wydawała sł~ 

Widząc to Rasputin roześmiał się nagle: . ł lCsięciu stra11zną wiecznością.„ -
- Che, che, .che ... Podajesz mi woiąt nowe kie- I I nagle stało się„. . 

Uszki! Ks-ią~ę zauwniył nagle, ze twarz Rasputina zmieniła 
Ksr:i1ttę b~c. jak widać, pnygotowany na podobne I się .•. 

pytanie, odrzekł szybko: Zamiast pMyjaznego usmiechu, uka'Ulł siię W oczach 
- Grigorij Jefimowicz, tak jest znacznie zdrowiej„. I Rasputina wyraz nienawiści i gniewu ... 
- To mi się naprawdę podoba! - roześmiał się (Dalszy ciąg jutro). 

to przeoczenie z mojej strony. Jeśli tak, to kategorycz­
l1Jie ·stwierdzam, że wówczas nie sprawdzałem pienię­
dzy. Gdybym bowiem je sprawdził, to bym od razu 
stwierdził, że są fałszywe. Znam się bardzo dobrze n.a 
pieniądzach. 

- A więc nie sprawdzał pan tych pieniędzy? 
- Je~li SJl to te same pieniądze, które uzn.ane zo-

stały za fałszywe, to ich wówczas nie sprawdz.ałefn. 
Pomimo tego oświadczenia kasjera nie zwolniono. 

Nie pomogły argumenty, ani zaklinanie się na wszystkie 
świętości, że o niczym nie ma pojęcia. Ale co mogły po­
móc wszelkie argumenty i przysięgi, gdy zagadka zo­
stała niewyjaśniona, gdy podejrzenie p.adało na razie 
na niego, oraz na dyrektora przedsiębiorstwa budowla­
nego, jak i na urzędnika tego przedsiębiorstwa, kt6-
ry wręcsył kasjerowi pieniądze i który również został 
zatrzymany 

Podczas przesłuchania urzędnik oświadczył, te i;-dy­
by miał do czynie.ni·a z oałą tą aferą, to musiałby być 
bardzo naiwnym, gdyby wniósł do banku dziesięć tysię­
cy złotych f.ałszywymf pienięd:mni. Cey kasjer od razu 
nie zauważyłby tego? 

Dyrektor zaś przedsiębiorstwa budowlanego w ostry 
sposób protestował przeciwko podejrzewaniu go, te ma 
co§ wspólnego z tą sprawą, Mówił on wzburzonym gło­
isem i oświadczył, te zaskarży Jarockńego do sądu za 
wysuwanie przeciwko niemu t.ego r()tizaju osk.arień. 

Pan dyrektor Jarocki nie wysunął tego oskarżenia, 
' - odparł szef brygady .- Nie może pan mieć tadnych 
pretensji do pana Jarockiego. Chodzi nam o ustalenie 
prawdy, o wylaiyci-e winowajcy. 

- Ale jakim prawem na.11 aresztowano? - w dal­
szym ciągu gn,iewał się dyrektor, kt6ry był współwłą­
ścieielem przedsiębiorstwa „Brada Rantke" - Co to 
za nonsens! Przedsiębiorstwo budoyla.ne, które przepro­
wadza milionowe tranzakcje, będzie zajmowało ~i~ roz­
powszechniianiem f.ałszywyeh pieniędzy? 
, Właściciele przedsiębiorstwa zostali nastęnneg!) 
dnta zwolnieni. Zwolniony został również urzędnik te­
goż przedsiębiorstwa. który przyniósł pieniądze do ban­
ku. Pozostał w więzieniu wyłącznie kasjer, pracujący w 
banku Jarockiego. Był ·on na raz-i" jedyny, na które~o 
padało największe podejrzenie. 

Wprawdzie żadnych konkretnych dowodów rineciw­
ko niemu nie było. Przeprowadzono w jego mi~zkaniu 
dokładną rewizję, ale nie znaleziono tam nfo podeirzane­
go. Przejrzano wszystkie jego notatki, przesłuchano 
wszy11tkieh jego przyjaciół. Wszyscy wyrabli się o nim 
nader przychylnie, Jednakże na nikogo innego na razie 
nie padało podejrzenie, tnymano więc Bogu ducha win­
nego kasjera w dalszym ciągu w więzieniu. 

Urząd śledczy zdawał sobif' jednakte sprawę, ze ma 
się w danym wypadku do czynfrania z tajemniczą i za­
gmatwaną sprawą, którą trudno będzie rozwikłać. Nie 
mogło być nawet mowy o tym, aby oskariy6 Jarockiego o 
to oszustwo. Nilcomu nawet nie wpadło na myśl rzucać 
podefrzenite ną tlłiro człow3eka, który był znany i pow.a.-

J fany w war11zawskieh kołach finansowych. 
Pewnego dnia Ja rocki spotkał szefa brygady W cu­

kiern.i i zaczęli mówi o tej sprawie. Szef brygady Oo 

~wiadezył, ~e po raz pierwszy w swojej praktyce apoo 
tyka a.tę r. ta:k tajemniczym wypadkiem. 

Jarocki zamyślił się. 
- Wie pan, eo panu powiem, panie 'komisarzu, -

po chwili. - Jeszcze siedząc w komisariacie w Gdy­
ni pomyślałem o tym. Bardzo trudno mi o tym mówić. 
Dotyczy to bowiem, jakby rzec, bliskiego mi człowie­
ka ..• - ciężko westchnął Jarocki. 

- Kogo ma p.an na myśli? - zapytał zaeieka­
wfony komisarz. 

- Jak wspomniałem, trudno mi o tym mówić. Po­
mimo że osoba ta złamała mi życie, nie chciałbym się 
na niej mścić - słowa grzęzły Jarockiemu w gardle. 

- Ale o kim p.an mówi? 
Jarocki wypił resztę czarnej kawy stojąC'ej przde. 

nim na stoliku i oświadczył: 
- Pan z pewnością słyszał historię o tej kobiecie, 

która otruła dziecko powieściopisarza Bartosza T 
- Tak. Pomimo że nie prowadziłem dochodzenia w 

tej sprawie, jest o.na mi znana. To przecież pan.a~. 
- Tak .. niestety .. moja była żona .• 
- Nie rozumiem„. Przecież s·iedzi w więziendu, 

jak więc mogła? ... Pan chciał prawdopodobnie powie­
dmeć, że ona ma coś wspólnego z tą aferą? ... 

- Nie wierzę, aby miała bezpośredni związek z 
~ aferą. Lecz przypuezcum, że k<>bieta ta z pewnością 
była w kontakci~ z przestępczymi typ.ami.„ Tak już · 
niestety jest w żyeiu: jak ktoś zaczyrui. s.ię staczać, to 
stacza się coraz n(żej. Przypuszczam więc, :ie mogła 
poinformować zanim jeszcze dostała się do więzie.nia 
swoich kompanów o stosunkach panujących w moim 
banku, jak i w moim mieszkaniu, i że oni przeprowadzi­
li tę aferę ..• 

- Ale w jaki sposób mogl.i p~ełnić to oszustwo? 
Jak ·pan to sop1e wyopra.ża? 

- Trudno mi na to odpowiedzieć, lecz najpraw­
dopodobniej nići sięgają aż do tej kobiety. Uważam 
bowiem, że jeśli matka dziecka, mote otruć inne d:cie~ 
cko, to jest już ona zdolna na wszystko. Sądzę, że na­
leżałoby ją w związku z tą sprawą przesłuchać. Może 
uda się z niej coś wydobyć. 

- Ma pan rację - odparł szef brygady. - Bar­
dzo możliwe, że kobieta ta nasłała oszustów, pomimo ~e 
w żaden sposób nie mogę sobie wyobrazić, j~ pQpeł­
niono to oszustwo JeśJ.i przedsiębiorstwo budowlane 
wpłaciło prawd,iiwe pieniadze, w eo nie wątpie, i jeśii 
kasjer nfo nie przeskrobał, to musimy dojść do je(fy­
nego wniosku: :te ktoś podrobionym kluczem otworzył 
kasę, wyjął paczkę prawdziwych pieniędzy i wsunął w 
tę samą banderolę sfałszowane banknoty. Nasuw.a s:ię 
więc pytanie: kto to mógł zrobić? A pan wykluczą tę 
możliwość? 

(Dalszy ciąg jutro)' • 
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Nasz Wielki Plebis,vt Fnmowv I Jagna Janecka 

„Bohater" plebiscytu, reż. Krawicz ma głos ··· 
Znamienne oświadczenie fachowca 

Jesteśmy przr fina:e naszej imprezy 
Wszystkrie maki n.a niieibie i „Granica" 356 ca tego tygodnia. A więc posta.-

~iemi wsika.zują, Że z.arówno w „Florian" 1!52 nawiamy, że w sobotę dn. 24 b. 
grupi.e A jak i grupie B osiągną, G R U P A B: m. upływa ostatni termin nadsy 
jeśli nie pierwsze, to w każdym „Paweł i Gaweł'' 3827 łania ikiuponów. 
razie jedne z pierwszych mi·ejsc „Włóczęgi" 2222 To jedno. A te'l"az druga sipra 
dwa filmy, zrealizowane ~zez „Zapomniana melodia" 556 wa. W ciągu naistępnych pa~ 
reżysera Mieczysława Krawtcza. „Szczęśliwa 13" 67 dci zwołaina do tego celu K-0m.i• 

Interesują-ce więc będą enttn• Zgodnie z naszą zapowiedzią sja doko.na ostatecmego i proto 
cja1cje tego wybitnego fachow" podajemy d!ziś termin zakończe kularnego obhczenia głoc.sów, 
ca i artysty zarazem na temat na 111:ia nadsyłania kuiponów ora:t. oraz. podziału naigród wśród u-
szej imprezy. . zamknięcia Plebiiscytu tudzież czestn.ików Plebl!S>cytu. 

- Bez żadnej wątpliwości podziału naigród. Słowem, w k.ońcowyich dniach 
Plebiscyt pcmów - powiedział A więc co do terminu zakoń• miesiąca będz.iemy mogli zakoń­
reż. Krawicz - jest imprez~ z.e czenia nadsyłamja kupooów mu czyć i zbilainsować korzyści z t~j 
·wszech miar pożytecmą. Jeś~1 Po simy jednak okaizać trochę lojal naszej kolej1nej, a miejmy naid~1e 
miiniiemy jego wartość, 13:ko ności Czytelnikom z prowincji I ję nice ostatniej imprezy publicz 
spraiwd:i.1ain upodobań szerokich i wyczekać przyin.ajmniej do koń nej. 

ma.s, to w kaiidym razie pożytek ......,.._...,,_ , " wwww... .....,.,. • ..--cm .... -------------~----

~:;~:;:;~= Pisze list do C~arlie Chaplina 

Można było przewidzieć, że wcześ 
niej, czy nieco póżnłej mała Jagn1! 
Janecka znajdzie się w rzędzie mło­
dych, doskonale zapowiadających się 
talentów aktorskich. Ale, że to na­
stąpi raczej wc:i:eśniej, niż „nieco 

· · sf · t w • I Kochany Panie Chaplin. przed kil I na, rozumiejąc już sens Pańskiej fDo I strukt~ łep 6wlata, obnałył Pan 
~~aJ_ą.c W .erę z:am ere5? 31!' kunastu laty w małym miasteczku, ekranie odczuwał Je Pan. Jego powykręcan~ artretyczną kon 
w1elkie1 masy 1 takii.ch ludzi, kt.o I do którego kino zaglądało raz na mle I oglądając potym nowe filmy Pa- s&rukcję społeczną. Nie wystarczyła 
llZY dotąd w ogóle kinem SL~ sląc, a cza.sami rzadziej, widziałem zofii życiowej, zdając. sobie sp~w';. ze Panu abstra~eyjna na pomysło-

ał · teresowaJ.i. B"'d"' bliski stary, zniszczony, przedwojenny jesz społecznego znaczema tych fi~mow, wycb sytuacji. świetnych. kontraa­
m O m • . . ~ ~ · · cze chyba film, be-z początku i bez żałowałem ciągle jednego - ze ~e tów, paradoksalnych konfliktów, po 
prawdy, l~h OŚ~ ~· 'Z~ lm" !końca. Taśma rwała się co chwila, po mogę na nie patrzeć w ten .sposob, zosta;wil Pan za sobą bap,ł lndywl­
preza Pa.now .spełn.ta Wlelikte zal stacie poruszały się nienaturalnie jak patrzyłem na tamten pierwszy duahstycznie na:stawionej psychologii 
danie społeczne i za to na.leży szybko, trudno było właściwie zorien fil~ że refleksja ni~ pozwala mi wie wdarł się Pan w nszez problematyki 
• ...i;..,.,,.,.,, • u:zmamie. tować się w akcji tego obrazu. By- rzyc w prawdę, ktorą Pan okrył W społecznej. Myślę, ie rozprawi się 

się 't""""' ___ .P~ow . la tam jakaś woJDłł. okopy, żołnierze, łańcuchu kapitalnych „gagów", poza Pan z nłlł w swym no'fV7D1 fllmfe. 

iedna z młodych 
I póżniej" - tego nie wielu mogło 
przewidzieć. 

A jednak tak się stało. Jagna Ja­
i necka, młodziutka, bo zaledwie 18-o 
' letnia dziewczyneczka, córka nieod­
żałowanej i znakomitej aktorki cha­
rakterystycznej ś. p. Janiny Janec­
kiej, objąwszy rolę „Pernette" w u 
roczej "sztuce „Szczęśliwe dni", któ 
rą teraz z ogromnym powodzeniem 
wystawia Teatr Ateneum - poka­
ząla, że rzeczywiście odziedziczyła po 
matce talent i tę iskrę Bożą, którrt 
wyczuwa się już przy debiucie aktor 
ki, jak to się mówi ,,z prawdziwego 
zdarzenia". 
Właściwie mówiąc, rola, jaką gra 

we wspomnianej sztuce jest - głów 
ną. I aż dziw, jak Janecka potrafiła 
stworzyć logicznie przemyślany i od 
'dany typ 16-o letniej, rozhlsteryzowa 
nej, kapryśnej, sentymentalnej i ko 
chliwej dziewczynki, dla której świat 
i życie - to właściwie jeszcze wiel­
kie dwie niewiadome, odczuwane tyl 
ko intuicją. 

Tak, Jagna Janecka zasługuje na 
rzetelny poklask za udźwignięcie tej 
bardzo trudnej, bardzo złożonej i nie 
prostej w konstrukcji psycholo-.;icz.­
nej roli. 

To nas napawa radością, że Idzie 
nowy talent, rzetelny talent. Trudno 
w tej chwili jeszcze przewidzieć, ja 
ką drogą ten talent pójdzie. Ale jed 
no jest pewne. że mamy do czynie­
nia z jednostką, która niewątpliwie 
wniesie na scenę sporo r;eczywlstych 
wartości aktorskich. 
Jagnę Janecką znruny równ!et z 

film\L Dotychczas widzieliśmy iii w 
„Strachach• i „Florianie". G11tła 
wprawdzie jeszcze w kilku Innych fil 
mach, a w wymienionych dwóch mia 
ła znaczniejsze role. 

W nadchodzącym sezonie zobaczy 
my ją również w kilku nowych obra­
zach mi~ innymi w ,.Nad Niem 
nem„_ 

M.S. 
Oto waz,kie słowa tednego :; strzelanina _ po. tym ognista Car- komedią i liryczną stroną swych m Dotychczas fllm7 Pana dawałJ" du 

najzdJOlniejszych i nainteli,gent~ I men w wielkim kapeluszu, spowita w mów, :i:e zbyt wielki dystans dzieli żo - Ich łatwy I przystęp~ styl był 
niejsz.ych nasz.ych reżyserów, szal, uwodziła dzielnego wojaka, by świado~ość obie~tywna obserwatora gwarancji\ trafienia do duszy kał­
•~-· u .... •e ł ·czyc' wysokie am wydobyć z niego podstępe. m jakąś ta od r11;dosc! s~utkow _nie zbragnej syl dego widza. kinowego. w••-• 3 

• ••-»SZIW»lllllibDA.,... 

""!"":""' Y ""'' ą jemnicę. Były ciągłe gomtwy, ociecz wetki Pansk1e.ire> włoczęgi. Nowy film J;»ana nosi tytuł „Dykta wo§cl_ dla Pańskiej Indywidualności 
btC]'C a.rtystyicz,ne z ,iyyma.ga" ki zasadzki - oto htrzępy wsporo- W filmach Pana najprzedniejszy hu torzy" i ma Pan w nim podobno od- twórczej. Tylko proszę ml powiedzieć 
nia.mi szC'I'Olkich mas. To czło- ni~ń, jakie zachowałem z owego se- mor przeplata. się z głę_boki.m tragiz twamć podwójn• rol• -u10 -... za C!Z7 zakończy Pan „Dyktatorów" 

d h p „ .,. .„ • ··... swym smutnym „happy - endem"? 
wiek, jak wS1kazują otyc cza- ąnsu w małym, wędrownym k!ni~. mem. z. pasJą rozpra~i~ się an z powiedział Pan, te tnm ~dzłe oglą Czy odjedzie Pan beztrosko w nie-
sowe urvmiki publicznego nasze Film był ś_mieszny i ~ardzo mi się mechaml'..zn!ł zmorą dzlS1ejbszych cza dany w tych wszystkich krajach, znaną drogę? Ozy Pana śmieszną syl 

" 7 -· • • •• podobał Dzielnego woJaka grał w sów. Wysm1ewa Pan łeb a surdalny gdzie ludzie nie zatraclli Jeszcze po- . 
go głosowalillla, ktory ZM'O'WnO nim wł~nie Pan - a uwodzicielską sens I ład społeczny, który miażdży czucia humol'U- wetkę przesłoll:1.lrurz, kt6ry ~e-
na terenie ·dramatu, jaik i kome- Carmen była któraś z zapomnianych bezlitośnie niepozorną figurkę czło- Muszę przyznać, te temat, 'kt6ry I słeó się 11 pod r!jęzkl: bo=~~ 
c1ii potrafił uderzyć we w łaś ci• już dziś Pańskich partnerek. '!ieka,. zap!ątani:go w dżun@'lę dz~- Pan, doń wybrał, jest niezwykle ak s!n!; ;~ ący ry e 

wy •~n który zdołał znaleźć w- To moje pierwsze spotka.nie z Pa- s1ejsze.1 we„~tactj1j ludzkiej. Alle w fil tua1D7 I przedstawia kapitalne możll I A moż~jednak no ...... mm Pana 
uv • odził mi -1 mach Pana Jes eszcze pew en mo- D k ń le b k. ~" 

łaściw" drogP. nem przych o •. zawsze na mys' ~ boli . wt .:...~• sł• w o o czen o o skońeey się inaczej? Wielbiciel. 
~ ~ gdy oglądałem pozniej inne obrazy ll!en. ~ czny. po a!-,,ą ... ---------------------! - prz.ymajemy to szczerze Pana. Przed laty patrzyłem na Pana n•ch odeJscia bohatera, który sam lub . 

_ z te• iJni.i · esteśmy drwmni. filmowe perypetie oczyma kilkunas 'I towarzyszką dolł I ~łedoll maleje ft0Cll•1nk•1 z całego s' {l)l•ata .1. op • l toletnłego chłopca, do którego wyo- w perspektywie jaklejs drogł w nie-
W rocmy J edlnak. d? SP!3!"7: re- bra:i:nl tak sugestywnie przemawiała znane. TC: odejś!lia o;;ą poetycką fer-

alnych.. Stan na dz1en dz.tS1eJszy ekranowa wizja prymitywnej kome- mastą, ktorą konczy Pan swe rozpra-

przec1igtaw.ia si~ w sposób n.astt- dy,fkl, porunała tak szeroką skalę u- ~ : ":~t~;i:ymesno;~ sapyta6• cq · PaEDDY BABTBOLOMEW 
• czuć, że w świadomości mej nie było • 8 llłCZYŁ 

pujący: lejsca na zastanawianie się nad nie ten i;ymbol bezpańwkieł'a wł6częrt. KO 15 LAT 
GRUPA A: głosów :'rawdopodobieństwem sytuacji, Ich kt6? ~il .się nie wiadomo skąd I Dwa tygodnie temu Freddie Bart-

Moi rodzice rorw. się" 3418 ! groteskowym kształtem, czy też ja- u.daJ~ się me wiadoi_no d?kąd, ło u- holomew skończył 15 łat. Z tej racji, 
" - Kry " 3109 . kimś ukrytym głębszym sensem Wie cielcsnienie „człowieczenstwa bez na uroczystym obiedzie urządzonym 
„Kłamstwo styny i łem w p~wdę, , którą suni~ mi przydziału" - chce Pan dalej prze- przez jego opiekunkę - c:iotkę Cissie, 
"P.rof. Wilcz„Ult'" 1010 i ~~d oczami stara, zdarta taśma Pań ciwstawiać zmorom czasów dzisieJ· zjari się w smokingu. Na przyjęciu 

Se:t'Ce matki'' 914 sklego filmu odczuwałem wszystkie szych? Czy trybom maszyny, piści i obechi byli tylko najbliższy przyja-
"w " 622 ~ dole I niedol~ bohaterów tak jak na pałce będzie Pan przeciwstawiał swe ciele Freddiego I jego ciotki. Między 
„ ł'ZOS ' go odbariego „apostoła ewangelił wol innymi znajdował się równie:!: kapi-

d 
!!.ego człowieka" który z rzewnym U·· tan John Cooper, wierny zwolennik 

Jak . zacbfl. --WU;il s·1e gw·1az u śmiechem na ustach rozgrzeszy czy talentu soleni%anta. któr:r zawarł 
.,. I • bający nań „ład" społeczny I z fł1o- przyjaźń z młodziutkim aktorem w 

W (z ':lls1·e lha•akteruza'J-i7. zofi!"wvm spokojem uda 'lię w 01e- dość niezwykły sposób. 
a 1 IJ • ~ znaną drogę? Przyjechał dwa lata temu z Anna-

Dla widu gwia.zd filmowych J:Iolly poc:tynek, jedna:k ~~erwują się g~y Staje Mę Pan coraz bardziej tra- polis do Hollywood specjaln!e po to, 
woodlu najpewniej~ym mie1scem trwa ona nieco dłuzei. Podczas p~ gicznv. To ;iuź nie je<Jt t? agizm, ktłi "'f by zawrzeć znajomość ze swym ulu­
gdzi.e ~ogą zm.aleić ciszę, spokój i od dzeń w ateliers kosmetycz.nym Miss w koncepcji Pańsldc~ filmów brata bieńcem. Znajomość przeszła w za­
poczyinek S<l w atdi.ers sad.e, w, któ• Grabie wstaje co pewien czas z fotela się z humorem - to Jest tragizm cha żyłą przyjatń. Gdy przeszło rok te­
rych dok~ywuje się charaktieryzacji. i. spacruje po pokoju, gdyż iina~ej itlic plinowskicgo kina w ogóle. . mu na tle majątkowym, trzeba było 

Tu talk samo j-ak u fryzjera lub w moi.na by do końca doJM'owadzić cha- Gdy n!edawno mi„ 'em ~ożMik mianować oficjalnego opiekuna poza 
aakładtie kosmetycznym, moie aktor rakteryucji. P.o~az któryś ~ rzędu zobaczyc „Dzł- ciotką, spośród grona przyjaciół, wy-
:r.aile.ż.nile od ochoty odpocząć w mil- Don Ameohe, dcn«WUje się pOO• sieJsze czasy' • wtedy zdałem sobie bór padł na kapitana Coopera. 
c:teniu albo też w rO'Zmowie wypowie czas charaikteryucji, ałe i jemu często sprawę, że cbaplinow;ikt tragizm był Mnóstwo depesz, listów i telefo-
d%ieć ~szystilci.e swoie kłopoty. sit; zdla,rza, że w trakcie jej za5ypia. zbył bolesny, by wrazenie filmu koń nów, otrzymanych przez Freddie Bart 

John Bairrymore jest jedynym 2: n.aj Dorothy Lamour, siediz:i z z.amkru°ę• czyło się wraz z ostatnim napisem na holomew'a świadczyło 0 jego popu-

w~-•„ ....... ;..;:szych klialtów. LeiT spo- -...t oczvma j gwiżd}!e, w czasie pracy ekranie. Wtedy kończył się flhn, wte lamoścl. 
Ul<ol.,. .......... ~, .,- k ,__ znikał z twarzy uśmiech wtedy ucie-

kojallie i zamknąwszy oc:z.y odpoczy- chaira ~~łon. • rało się ukradkiem łzę, ale wtedy Jak opowia~ła ciotka Cissie dzlen 
- nie pogami:ając charakteryzatora. Sylv1~ Sidney powtana sobie role, właśnie widz nie zaznawał spokoju _ nikarzom, na pięć przed północą przy 
Nasłę)p.niie jako jednego z na.jcicrpliw• uroz:.n;aicając tym ~ charakteryza- przeżywał caś, co zmuszało go do szedł do jej.pokoju Freddie i stanąw 
szych wymienić można Leif Eriksona., toro~. . . konfrontowania własnego stosunku szy w drzwiach ze s~pionym wyra-
któremu zdawało się nawet, że zasy- Wi.ele ~~ ~ 1'07.n:13!W'ła.ć o·· • do świata z Pańskim filozofiC'nlym zem twarzy, powiedział: 
piał częstx> w trakcie c:hanokteryucj1. czas ~owania. NaiJ'PI'Z"ł}emDloCJ . machnięciem bambusową laseczką I - Wiesz, cioci~ to jednak pny-

Ocirpliwy jest Akim T~ow, któ• rozn;iawira stę z Dorothy Lamour, Ma~j beztroskim krokiem włóczęgi w nle je!llnie skoń:zyć ~nętnaś.cie lat. Czło-
rego charakteryzacja J>C'W'llegO ra~u deleme Caroll, Betty Grabie, Eilem znaną perspektywę dalekiej drogi. wiek czuje się juz prawie dorosłym„._ 
trwała około 6 godz.m. Drew, Barbairą Stainwy.ck. . . I wtedy szukało się we mgle, jak 

Wspomina'1.iiśmy o cierpliwości Joh• Praca chara:ktesrystyoczna ~ Jest ła- drogowskazu - Pańskich świateł ODCIĄŁ SIJS. 
· ~ Bairrymora., który potrafi w zupd- tw4. Podcus charaktcryucji nie mo- wielkiego miasta, patrzyło się z lę- I Studio. Nagrywa się scenę dialogu 

nym spokoju odpoc:zywać poda:aa u.o ina stosował szablonu, gdyż każdy klem na koszmarne odbicie własnej między Jamesem Stewartem i Clau­
biegów ch.waktc:Tyucyjnych. JeR'O przie aktor lna'CZJC'j się chrakte:ryz.uje. Cha- sylwetki w krzywym zwierciadle rze I dette Colbert do filmu „To wspaniały 
ciwieflstwem jest Canol Naish, zna1t1y raikteryzatior lll'USli pri:eprowadzić etę• czywistości. tej rzeczywistości dzi- świat". Reżyser Van Dyke daje roz­
aktor charakterysty<:Zllly, który niecier sto d:zi.esi'ątki prób, zanim nawafi na siejszej - I wtedy Pańskie łamańce kaz: „Swiatła. Kamera!". 
pli"lri sic przy najkrtós.zym :zabiegu, odpowiednią szmim.ke lub puder. Gdy na cyrkowej linie przestawały być I I.„ cisza„. nie pada ani jedno sło­
zaś przy powainiejszych operacja.eh już pozna ~ciwości danego aktora, tylko pomysłowym gagiem - były po , wo. James Stewart milczy, jak za­
k.osnietycz.nyoh, wyprowadza z równo praca idz.ie oczywłścic szybciej, ale i prostu jedną z wielu konieczności ży- klęty! 
•agi nie tytko siebie a,le i cale otoczc- w tym wypadku nie można się spie. ciowycb. Wszyscy oczekują, jak zareaguje 
llie. sryć, gdyż często drohna uste'fka psu- W pierwszych swych filmach odsła Van Dyke. 

Betty Grabie, tona Jaakie Coogama je całą charakteryzację i na.r<iża reali,. I nial Pan psychologiczną stronę kon- - Jim, co z tobą? - pada wresz-
na.leiy rówrueż do tych osób, które zacj~ filmu na dłuższą przerwę, tx>- fliktu człowieka z otaczającą go ma cie pytanie. 
podicz.as charakteryzacji trwającej trzy trzehną dla przeprowadzeni:> 1l.owych terią, ze światem - potym wkroczył - Zapomniałem roli .. N.ie pamię-
hadranse, %1Il.1.jduią wytchnienie i OO. zabiegów łosmeńrc:nych. Pan śmiało w bezsensowną, zawiłą tam dialogi•' 

- Wstyd Aleś mi zrobn ~°"" 
dzlankę - rcneśmiał się Van Dyke. 
- Nawet Johny Weissmilller nie zro 
bił mi nigdy takiego kawału. 

(Johny Weissmilller i .Tames Ste­
wart me lubią się zbytnio). 

Stewart z.detonowany nic nie od­
powiedział. 

Ale po przerwie odezwał sł~ do Van 
Dyke'a: 

- Przeglądałem dopiero co 9Ce­
narłusz ostatniego „ Tarzana". Nie 
dziwię się wcale, że Weissmiiller nie 
zapomniał rolL W całym filmie miał 
powiedzieć tylko- jędno słowo. 

SZCZUR W KIN1B 
UGR'YZŁ WIDZA 

Niejeden z naszych czytelnfk6w, uj 
rzawszy tytuł tego artykułu odnie­
sie wrażenie, że drukujemy go jako 
-Wesołe wiadomości". Al~le! Fakt 
tego rodzaju miał mlejs prawdę 
I to nie na żadnej nasze „zapadłej" 
prowincji, ale w stolicy świata. w 
samym Paryżu! 

Ugryziony przez szczura podezas 
seansu w kinie niejaki pan Rene l"l­
quet wyraził energiczny protest I za 
żądał wyjaśnlen od prefekta polieji. 

Poszkodowany otrzymał wkrótce 
wyjaśnienie tej trekl: 

.Laboratorium epłdeiniologlczne 
poddano trupa szczura złowionego 
przez WP ,badniom i nie wykryła 
żadnych mikrobów chorobotwór­
czych. 

Zakwestiooowany przez WP. lokal 
jest na ogół czysto utrzymany, nató 
miast lokale sąsiednie są zaniedba!le 
i brudne, co sprzyja lęgnięciu si~ 
szkodników. Właściciel tych loka1i 
został zmuszony do wytępienia l!ZC'LU 

rów zgodnie z przepisami sanitarny­
mi obowiązującymi na terenie mia­
sta Paryża. Co się tyczy zaprowadze 
nia przymusu utrzymywania kotów 
w tych czy innych lokalach, to wła­
dze municypalne nie mogą wywie­
rać nacisku w tym przedmiocie". 

I wszystko to miało miejsce w Pa­
ryżu w roku pańskim 19391 
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odżyją .w opactwie po-Cysterskim Sulejowa · 
W dniu 16 lipca b. r - od.­

będę się na Podklasztorzu w 
Sulejowie k/Piotrkowa wielkie 
uroczystości. W dniu tym zgro­
madzi się tam okoliczna lud­
ność, przyjezdni oraz wojsko, 
aby uczestniczyć w akcie od­
słonięcia pamiątkowej tablicy 
ku czci Króla Władysława 
Jagiełły. 

i jej Naczelne6?o Wodza. imprezy godnie. Upoważnia nas 
do tego doświadczenie, które 
uczy, że Ziemia Piotrkowska 
do ważnych przejawów życia 
dotyczących jej regionu pod- . • 
chodzi bez przygotowania, pla­
nu i„. co najsmutniejsze - w 
ostatniej .chwili. 

Jeszcze dziś można nabyć ~los · 
w szczęśliwej kolekiurze D. Niewińsldeao 
Piotrków Tryb., ul . . Sło.wackieao 22 
O d d z i a l y : Skierniewice, Sulejów, 

Bełchatów i Radomsko TAM 
ZAWSZE PADA WIELE WYGRANYCH 

Co jest najlepSZfł reklamą 
tej kolektury. 

Ciągniei;iie I-ej klasy trwa 
„ ... ł..~ 

„ 

t , 

Jak wiadomo król Jagiełło 
dążąc na bój z Krzyżactwem 
pod Grunwald zatrzymał się 
w· drodze wraz z rycerstwem 
na Opactwie Cystersów w Su­

Uroczystości miały się odbyć 
w dniu 25 bm. - ze względu 
jednak na konieczność poczy­
nienia ważnych przygotowań, a 
w pierwszym rzędzie koniecz­
ności n~prawy drogi od toru 
kolejki do mostu przy Podkla­
sztorzu - jak również upo­
rządkewanie wnętrza świątyni, 
która dziś jest w stanie kom­
pletnego zaniedbania i niemal 
ruiny (m. in. grożący zawale­
niem się chór, zaciekające ścia; 
ny z . braku na nich otynkowa­
nia) - zjazd na Podklasztorżu 
odłożono. 

~iony"- tekst. '· Autoł'Zy tek~tu· i „ 
muzyki, Nohain i Ravel nie 

W Anglii tylko trochę · więcej moralizują, nie gorszą się, lee.z 

Czasu jest nie wiele. Sklld„ 
inąd wiemy, że do uroczystości 
na Podklasztorzu dokłada się 
Starosta Piotrkowski p. Jerzy Na fali radiowe; 
Rosicki, przeto ufamy, że jako 
gospodarz Ziemi Piotrkowskiej 
uczyni wszystko, co jest w jego 
mocy, aby wypadła ona jak 
najlepiej, było czuć w.e wszyst­
kim rękę organizatora, kierow­
nika i opiekuna. Tym bardziej 
trzeba tu zebrać · się energicz­
nie do dzieła, że miejscowy 

Zradiofonizowanych szic:ół żartują, dobrotliwie ironizuj11 z · 
lejowie . 

Na tę pamiątkę - w nawią­
zaniu do bogobojnych tradycyj 
rycerstwa polskiego - odbę­
dzia się zjazd dzisiejszych ry­
cerzy - spadkobierców zwycięs­
kich zastępów króla Jagiełły, 
którymi SI\ . żołnierze polscy. -
Odział .wojska na Podklasztorzu 
miejscu, które chowa w aobie 
wiele świetnych pamiątek prze.­
szłości naszej - będzie impo­
nującym zjazdem, na którym 
myśli i serca skupią się koło 
Polski, narodu, państwa, Armii 

W programie jest odsłonięcie 
i poświęcenie tablicy ku czci 
króla Władysława Jagiełły, o­
fiarowanie Armii karabinu ma„ 
szynowego. Komitet na Podklasztorzu . jest 

Spodziewany jest udział wie- biedny - więc · pomóc mu 
lu wybitnych osobistości. trzeba wydatnie. 

Tu z tego miejsca· - należy Pamiętajmy, że ciężar odpo-
już dziś alarmować,_ aby uro- wiedzialności za jakość prse­
czystość tę dobrze przemyśleć, biegu uroczystości spadnie w 
opracować, zorganizować, i.mon pierwszym rzędzie na Ziemię 
tować precezyjnie - aby Zie- Piotrkowskę. 
mia Piotrkowska wyszła z tej Zdz. Pruski. 

niż -w Polsce wrodzonym francuzom .char--
Prasa anaielska donosiła os~ me.m ~ · Muzyka jest lekka, P~~J.• . 

tatnio, · że liczba zradiOforiizo· rzysta, . pogodna i · łatwa · d~" 
h k l 1 k h zrozumienja. · . ' ·· ·, 

wanyc sz 6 angie ś ie wy- Jedno~ktową tę eperę ft~ns-· ' 
nosi w ·chwili obecnej 9.75o: mitu1'e. Polskie Ra..ljo we c. z .... ar• porównując ten sten z liczbfł 'Jl "" szkół zradiofonizowanych w tek, dn, 22.Vl. 0 .Qod1· ·· 2~.;5() z 
Polsce -:::- widzimy . tylko niez- Parcża. Dyryguj~ . Ma~u~ R~t . 
naczną różnicę nil korzyść An- senth~l. Słowo wstępn~ ~yało11 · · 
glii, w Polsce bowiem w dniu' prof. Karol Strome~ger. 
I-fito czerwca ilość zradiofoni-
zowanych szkół wyrażała się Kronika tomaszowska 
liczbą 9.301. 
Ujmujęc to źagadnienie pro· . Obywatelski- czy' O" 

centowo w stosunku do ilości 

Dom lu~owv lrzeszenio Pro~ow. PKO. Więksże kradzieże 
W nocy na 19 bm., na szko­

dę Litmanewicza Jakuba, zam. 
w Piotrkowie, Krakowska 1, 
skradziono ze składu aptecz„ 
neto róine przedmioty, wartoś­
ci około 580 zł. 

szkół w danym pańs,twie :--- pracowników . 
stwierdzić musimy, że ilość 
szkół zradiofonizowanych jest samorz~du . ' 
w Polsce procentowe wyższll t k • 
Należy zaznaczyć, że w Polsce Om8SZOWS 18.90. ' Dnia 18 czerwca r. b. prezes 

PKO dr. Henryk Gruber w to­
warzystwie dyr. Osostowicza 
odwiedził gminę Buszcze w 
powiecie brzeżańskim, gdzie 
Zrzesze11ie Pracowników PKO· 
wzniosło pierwszy w Polsce 
wzorowy Dom Ludowy. 

Gmach Domu Ludowego -
mieścić będzie spółdzielnię 
mleczarską, kółko rolnicze sklep 
spółdzielczy, gminny ośrodek 
zdrowia, czytelnię~ salę teatra}-

Sobótka nad Pilicą 
Z inicjatywy dzierżawcy res­

tauracji na Przystani L.M.K. w 
Sulejowie nad Pilicll pana dyr. 
Wacława Berłowskiego przy 
intensywnym poparciu sekcji 
akademickiej Polskiej Macierzy 
Szkolnej i Zarz'ldu Obwodo­
wego LMK zostan'l w noc świę­
tojańską urządzone tradycyjne 
„wianki" z nader urozmaico­
nym programem 1) wrzucanie 
wianków, 2) sztuczne ognie, 
3) ilustrowanie pożaru Pilicy, 
4) dancing w przybranej sali 
Przystani, 5) poezla francuska, 
6) zabawa loteryjna, 7) poszu­
kiwanie kwiatów paproci. 

Organizatorzy dołożyli usil­
nych starań aby · zabawa wy­
padła znakomicie. Zgromadzo­
no zapasy koborowego jadła i 
wyśmienitych napojów, zaanga­
żowano doskonały zespół dan­
cingowy. 

Bójka na zabawi_e 
Na zabawie straży pożarnej 

we wsi Krzewiny, gm. Łęczno 
na tle porachunków osobistych 
powstała bójka pomiędzy No­
wakiem Marianem, a Czupnow­
skim Michałem i . jego dwoma 
synami - mieszkańcami tejże 
wsi. Uczestnicy bójki odnieśli 
dość poważne uszkodzenia cia­
ła oraz w mieszkaniu Czup­
now&kiego zostały wybite dwie 
szyby i uszkodzona rama w 
oknie. 

ni\ i inne urzędzenia kultural­
_no-oświatowe. Oddanie teuo 
gmachu do użytku mieszkańców 
kilkunastu eromad gminny 
zbiorowej Buszcze nastąpić ma 
w jesieni roku ·bieżącego. 

Prezes• dr. H. Grubera po· 
witał w Buszczu starosta brze.:. 
żeński dr. Jarosz, miejscowy 
proboszcz ks. Zając oraz wójt 
Wiącek z przedstawicielami 
wazystkich sromad gminy. 

·Dzieje 3-ej baterii 
1 p. a. ·p. 

Komitet Redakcyjny .Dziejów 
3-ej baterii 1 pap." .(z czasów 
1918-1920 r.) prosi wszystkich 
tych, (ewentualnie rodziny po­
ległych, lub zmarłych po woj­
nie), którzy służyli w owej ba­
terii o jaknajrychlejsze podanie 
swoich nazwisk (wraz z miejs­
cem zamieszkania) pod adre­
sem: Jan Zelewski, Warsz,wa 1 
skrz. p. 291. 

"Dżjeje 3-ej baterii" zawierać 
będą także fotografie„ oraz 
imiona i nazwiska oficerów, 
podoficerów i kenonierów tej 
baterii. 

Pożar podc~as burzy 
We wsi Barczkowice, gmina 

Kamieńsk, na szkodę Gawiń­
skiego Jana i Ludwiczakowej 
spaliły się dwie stodoły. Stra• 
ty wynoszll około 1200 zł Po­
żar powstał wskutek uderzenia 
pioruna w jednll ze stodół 
podczas burzy. 

Siekierą w głowę 

W nocy na 20 bm. na szkodę 
Siurka Władysława zamieszka­
łego w Piotrkowie, Pierackiego 
6, skradziono z mieszkania 
platery wartości około · 70 zł. 

Pijany awanturnik 
· Przez miejscowy K0.mlsariat 
zo•tali poci1tenięci do odpowie­
dzialności karnej Mazerant Ka­
zimierz, lat 30, zamieszkały w 
Pic;>trlcowie, Zeromskiego 20 za 
czynny opór stawiony policjan· 
łowi podczas wykon~ania służ„ 
by i Bajzert Stanisław, lat 33 
zam. Piotrkowie, Limanowskie­
go 13, za opilstwo i awantury. 

Piorun zabił 
uczennicę 

W dniu 19 bm. we wsi kol. 
Siomki ,gm Krzyian6w zdarzył 
się wczasie burzy tragiczny 
wypadek. 

Do demu wracała ze szkoły 
z Krzyżanowa uczennica Men­
dlewna Lucyna, lat 13 i przed 
ulewą schroniła się wraz zdwo· 
ma koleżankami do mieszkania 
gospodarskiego. „ . 

Podczas burzy w komin do­
mu uderzył piorun. iskra ele­
ktryczna przebiegła po murach 
do wnętrza chaty i trafiła mię­
dzy trójkę ·stojęcych pHy ku­
chni dziewczfłt, rażąc śmiertel­
nie Lucynę Mendlównę. Wypa­
tek uczynik wśród miejscowej 
ludności ·zrozumiałe wrażenie. 

obserwujemy steły intensywny Z okazji imie"in p. Pnt.Vtłr-
WZl.'ost odbiorników w szkołach nta miasta A. R11czasz• 'l>ra-: · 
Odrębną stlltystykę dla szkół cownicy Zarządu Mi-.jakie10· 

wprowadzono w pllŹdzierniku zainicjowali zbiórkę w swoim 
1638 roku. Ilość szkół zradio- gronie, która przyniosła efek• 
f~nizowan~ch wzrosła więcej . towne ~yniki kwotę złotych 
mi w dwo1nasób, . 130. Sull\ę tę pracownlc;y ·miej 

Codzienne audycje szkolne scy przekazali na budowę . ści­
zyskują oczywi,cie na swym g~czll morslcieQo im. wicepre-
znaczeniu w miuę postępu ra- miera Kwiatkow1kieao. „ · 
diofonizacji szkół. Stan ideał- ' · · 
ny zapanowałby dopiero wtedy 
g~yby wszystkie szkoły na te· 
renie całej Polski posiadały 
radioodbiorniki. 

Kun budowy anten ·i· zwalcza­
nia zakłuceń w Kielcach 
Zarząd Wojewódzkiego Sto„ 

łecznęgo Komitet1,1 Radiofoni­
zllcji Kraju w Kielcach przy 
współudziale Polskiego Radia 
Rozgłośni Krakowskiej organi­
zuje w d'niach od 22 do 24 
czerwca trzydniowy kurs budo 
wy anten i zwalczania · zakłó­
c~ń. Kurs ma na celu podnie­
sienie wiadomości technicznych 
sprzedawców sprzętu radiowego 
i instalatorów. radiowych. 
. Ponadto nil kurs hędą przyj 

mowani radioamatorzy pragnę· 
cy za~ozneć s_ię z now.oczes­
nymi zdobyczami radiotechniki. 

Na kurs złaży się S pOłtllda­
nek, z których pierwsza nada­

Zakończ-eńie ·roku 
szkolnego· ·:-"' 

•Kierownictwo 'nkoly •awhi• 
damie, że dnia 16 bm. Pul>L 
Szkoła Dokszt. Zawodowa za• 
kańcz.y rolr szkolny 1131/39, 
który rozpocznie się nabożefl• 
stwem w kościele Parnym o 
sodz. 10 rano. poczynt c n„t.pi 
dalszy ci1tł uroczyetośd, jak 
zwykle, w sali im. Kilińelti•10. 

Na uroczystość tę · zaprasza 
Kierownictwo· Szkoły Zarz•i 
Miejski m. Piotrkowa, P. P. 
Mistrzów, Rodziców i Opieku­
nów uczniów. 

Kierownik Szkoły 
· Inż. M. Z'a1rzejewsld 

Zbiórka ·na kołonie 
-.„ · dla dżieci 

na będźie .dnia . 22 czerwca. o . ,, 'rezerwistów •, "'··· 
godz. 18. Wykłady cdbywać . • . · • 
się_ aędą w lokalu Izby Rze Um~ Pol1~1ch. Zw11tzk~~ ,()· 
mieślniczej w Kielcach ul. Stą :broń~ow OJc~yznY. . ~r1an~,..je 
szica 1. · - ' w dn1.ach 21 1 2~ czerwca r. J». 

zbiórkę 'na kolonie '. dla . dzieł.li 
rezerwistów. . ' . . . .> „· Opera Ravela ~Godźina · hisz.:. 

pańska"' tr~nsmitewana z Paryża 
, Opera Ravela „L'heure'' es­

pegnoles·" - "Godzina hisz­
pańska" odbiega zupełnie od 

Mieszkaniec wsi Dąbrowa rozpowszechnl-0ne schematu O" 
gm. Ręczno Malczewski Steni- Sprzedam okazyjnie STÓŁ perowego. Niema tu arii, wiel-

w ,prześwia4czeniu~ że cel 
ten. spotka się z po\Yss~c.hny~ 
•rozumieniem, . Unia Polslcfoh 
Zwięzków_ Obrońjlów' Ojczyzny 
,z~r1aca •ię ~ gor.'ltym apete.m 
c;lo społeczeństwa o powarc;.ie 
tej zbiórki. sław w czasie sprzeczki na po- dębowy w dob- kich partii chóralnych, popiso-

1 t ł d · k. rym stanie. Wiadomość ul. Szeroka u, zo1 a u erzony s1e ierą N2 18 u gospodarza domu. wych ensemblów, niemll patosu 
w głowę przez sąsiada Łysonia i koturnów, jest natomiast dow· 

przy Ulicy Łódzkiej. 
Nie S&CZfłdl ofl•r 

n• lclaaczl 

Adama, skutkiem czego doznał ------------- cip, lekkość, ~zar i wdzięki ciężkiego uszkodzenia ciała. Płace do sprzedania w Piotrkowie typowo frenć::uski. ·z .. ainiast arii ~ 
Wiadomoić w każd~ niedzielę i święta .mamy tu śpiewany recytatyw, 

Czytajcie Dziennik Piotrkowski ul. Łódzka 29, m. 4. · mądrze i dowcipnie ..,umuzycz- -----------!···-
Komediodramat, który niema sobie równego. Jedna z najlepszych i najwesel~zych komedii p. t. : 

w Piotrkowie 
pl. ·Niepodle" 

głoścl nr. 2. 

Najbardziej błyskotliwy film sezonu, który budzi 
wybuchy śmiechu od początku do końca p. t. 

24· godziny · miłości 
w. r. głównej Leslie Howard, Bette Davis oraz 

Olivia de Harilland. · Początek o godzinie 5.30 

Popoł o godz. 3. .Naokofo · świata 25 ce·ntimów 

Zakochani · wrogo.wie :f · 
w rol. gł. BARBARA STANWYCK i H. MARSHAL '. 

Nad program Robinzon Krauze Nad program ROMH 
Kino • Teatr 

Al. Maja 11. ~ocz1tłek o godzinie 7 i o 9.15. 

' Pop. o aodz. 3.30 i o 5 "zaJf~J mi• · I 
w Piotrkowie kolorowy dodatek .oraz najnowsze ' aktualności'świafa 

„ ...... lml! ...... „ ............ „ .......... „ .................................................................................. „ .................. „ ... „ ... ~"6 
miesięczna „Dziennika Piotrkowskiego" wynosi 2 d. SO gr. z dostawił u. 3. CENY ÓOŁOSZEN:· 1-sza' str. 1 · ~ieru mil. jednolawiloWy aO I' 
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